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„ F r a n c j i ...................................
„ Releii i Szwajaarji . .
„ Włoch, Turcji i księstw Nadd.
„ S e r b j i ..................................

Num er p o jed y ń czy  k osztu je  10 ct. 
Redakcja ul. Łyczakowska I. 3. Telefon !74.

L w ó w  dnia 10. stycznia.

W  s e j m i e  b u k o w i ń s k i m  będzie pod
niesioną sprawa nprawy tytoniu na Bukowinie, 
w sposób podobny, jak w sejm ie galicyjskim , oraz 
sprawa podatku od spirytusu. Plantatorow ie ty to
niu na Bukowinie wystosowali do sejmu petycję, 
w której użalają się na rczm aite trudności, prze
szkadzające rozwojowi tej ważnej gałęzi rolnicze
go przem ysłu.

Przygotowaua nowa ustawa o podatku g o- 
r z e l n i a n y m  ma zacząć obowiązywać od 1. wrze
śnia. Na jakich zasadach je s t opartą, jeszcze nie 
wiemy. W e W egrzech spodziewają się z r ;ij  
wielkich dla skarbn korzyści, tak, iż zam iast do
tychczasowych 10 milionów liczą przynajm niej na 
25 mil. t i r .  dochodu.

B o k  X X I  I I .
P rzed p ła tę  i o g ło szen ia  przyjm nią:

WE LWOWIE Muro administracji „Gazety Narcuow.* 
u lica  K operniku liczba  5 .— Ogłoszenia w > ryżu 

rzyjmuie wyłącznie dla „Gaz. Nar.“ ajencja p. Adami , 
-lae des Saints-Peres 81, Paris; w Wiedniu Otto Maass, 
fHaasen'tein & Vogler) nr. 10 Talfisehgasse, A. Op* 
p a lik , Stadt, Stubenhastei 2. M. Dukes, I. Riemergasse 
13. Rudolf Mosse, Seilerstatte nr. 2., Henryk Se! alek, 
I, Woilzeiie 51, Maurycy Stern, Wdllzeile 22; G. L. 
Daube & Oomp. w Frankfurcie n. 1 ; w Warszawie 
Bajehman et Fr9nd!er Senatorska 32; w Krakoirie 

W. Eukliń«i?
CSŁ.03Z1NIA przyjmują się za opłatą 6 ct. od 

Etkirea objętość, jednego wierszi drobnym drukiem 
K e k l J e y  w  r u b r y c e  ,K a d « s l a s o “ 2 0  o t .  

od w f m tsa .
Administracja ul. Kopernika I. 5. Telefon 10.

Z Berlina zanew niają, że w sprawę sfałszo
wania listów ks. Koburskiego wmięszany je s t ta k 
że I g n a t  j e w.

Z powodn wspólnej konferencji m in isterja l- 
nej, odbytej dnia 5. b. m. we W iedniu, donosi 
F r m d b lt t ,  że poruszona z kilku stron myśl z m i a 
n y  u s t a w y  w o j s k o w e j  uie dojrzała jeszcze 
o tyle, aby dzisiaj już można cokolwiek pow e- 
dzieć o term inie i sposobie jej urzeczywistnienia.

W węgierskiej Izbie posłów wniesiono wczo
raj projekt ustawy o s i e d m i o d n i o w y c h  
ć w i c z e n i a c h  r e z e r w i s t ó w ,  który cpie- 
w a : § 1 Rezerwy i henwedzi mogą celem wy
ćwiczenia się w używaniu karabina repetjerowego 
powołani być na siedmiodniowe ćw czsaia. Ćwi
czenia te jednak nie będą wliczone do ćwiczeń 
zwyczajnych. § 2. Ustawa ta nabiera mocy pra
wnej z dniem ogłoszenia i rozciąga się także ną 
powołanych już wcześniej na siedmiodniowe ćwi
czenia.

W motywach podnosi rząd konieczność na
tychmiastowego wyćwiczenia w używaniu repe- 
tjerów.

Do Pester L loyda  donoszą z W iednia, iż 
f a b r y k a  b r o n i  w S t e y r  zajm uje się urzą
dzeniem nowych, a względnie przekształceniem  
dotycbezasowych maszyn, potrzebnych do wyra
biania 8-m ilim jtrow ych karabinów repetjerowych 
system u M annlichera. Te urządzenia fabryczne 
będą gotowe w połowie marca, poczem nastąpi 
wyrabianie małokalibrowych karabinów.

O przyszłych f i n a n s o w y c h  o p e r a 
c j a c h  w ę g i e r s k i c h  uodajo bliższe szczegóły 
Budapest. Corr. W konferencjach T iszy, podczas 
jego ostatniego pobytu we W iedniu, z reprezen 
tantam i gru iy rothscbildowgkiej, chodziło jedynie
0 skonstatowanie wysokości sumy, jaką on w naj
bliższych miesiącaeh drogą operacji kredytowej 
zaciągnąć zam ierza. Z upoważnienia do zaciągnię
cia 32 m ilio n o w ej pożyczki w cela uposażenia kas 
skarbowych korzystał dotąd Tisza w małej tylko 
mierze, tak  że w myśl odnośnej nstawy służy mn 
jeszcze prawo zaciągnięcia dalszych 27 mil. zł. 
drogą puszczenia w obieg rent nowych. Oprócz 
ttg o  upoważnionym jest m inister do sprzedaży 
renty  pagierowej w takiej kwocie, aby uzyskać 
12 460.589 zł. na potrzeby funduszu am ortyzacyj
nego. Ogółem ma więc m inister prawo zaciągnię
cia potyczki w okrągłej snmie 40 mil. zł,, nim 
jeBzeze budżet nchwalonym zostanie. W m iarę 
wióc, jafc się stopniowo okiże tego potrzeba, a 
t*rg  pieniężny nastręczać będz;e dogodną porę,
wypuszczać zacznie teraz m inister znaczniejsze 
kwoty renty papierowej.

Od d u c h o w i e ń s t w a  z c a ł e j  K r a i n y  
otrzym ał biskup lublański adres, kategorycznie 
saprzeczE »ąey, jakoby między niem z n a j d y w a ła  

jakikelw iek postnch p ropagan da  szyzmatycka (spra
wa zaprowadzenia liturgii słowiańskiej) i pansla- 
wistyczna, którą ono owszem potępia Ponieważ 
jy tym  adresie znajdują się dłngie ustępy, p i 
jące najgorętszą lojalnością dla tronu Habsburgów
1 monarchii, łatw y x{.ą4 wniosek, w jakim  kierun
ku propaganda ta pracuje.

D w ó r  c a r s k i  ma w tych dniach przybyć 
z Gatczyny aa dłnższy pobyt do Petersburga. Po
licja w wielkim jes t ruchu, poczyniła ona wszel
kie możliwe zarządzenia dla zabezpieczenia osoby 
cara.

P a r l a m e n t  f r a n c u z k i  zb iera  się 
dzisiaj nanowo. W Izb ie  posłów zapew niony 
je s t ponowny wybór na  prezesa p. F lo ąu e ta , w 
senacie zaś ponow ny w ybór daw nego p rezesa 
p. Leroyera. P rzedstaw ić się m ają Izbom  także 
świeżo m ian o w an i: m in ister m arynark i, w icead
m irał K ran tz  i nowy sekretarz  kolonij, Feliks 
F au re . W iceadm irał K ran tz  ma la t 67. Był on 
w r. 1871 za m in isterstw a T h iersa  szefem w de
partam encie m arynark i, a w 1877 szefem  sztabu 
m arynark i. K ran tz  w yszedł przed dwoma laty  
ze stan u  służby czynnej. K arjera jego  cała m ia
ła  być św ietną, w o sta tn ich  czasach w czasie 
wojny odznaczył się przy obronie P aryża , a przed 
kilku laty by ł jeszcze prefektem  m arynark i w 
Tulonie, gdzie w czasie epidem ii cholerycznej 
rozw inął energ iczną działalność.

Częściowe wybory do s e n a t u  nie wydały 
żadnej wskazówki, jak się odbędą w alne wybo
ry do Izby posłów w razie je j rozwiązania. M niej
szości konserw atystów  wzm ogły się, i ci z ich 
kandydatów , tórzy w ybrani zostali, otrzym ali 
znacznie więcej głosów niż d a w n ie j; s trac ili oni 
trzy krzesła, alo sześć zyskali —  ale i to nie 
jest żadną wskazówką Da przyszłość.

O k rasy w an e  ciągle z a p o m o g i  ze sk a r
bu francuzkiogo d l a  o b c y c h  w y c h o d ź c ó w  
(m iędzy nimi i polskich) będą jeszcze znacz
niej okrojone. D yrektor wydziału bezpiecze stw a 
publicznego zażądał od prefektów dokładnego 
spisu wychodźców i nakazał, dawać zapomogę 
tylko tym, którzy ukończyli już  60. rok życia i 
nie o trzym ują żndnej zapomogi ze struny rodzi
ny albo przyjaciół. P rzed  60. rokiem  uw zględnić 
należy jedyn ie  tych, którzy w edług św iadectw a 
lekarza są  już zupełnie n iezdatnym i do jak ie j-  
kolw iekbądż pracy.

Bukaresztu. M inisterjnm  woiuy naradza się nad 
system em  repetjerow ych karabinów o m ałym  ka
librze, tudzież piekarskich pieców palowych.

W r z ą d o w y c h  s f e r a c h  b e l g r a d z 
k i c h  wyrażają żywe ubolewanie z powodu n i e - 
n f n o ś c i ,  z jaką  część austro -  węgierskiej 
prasy powitała gabinet Grnicza. Zw racają one 
nwagę na mowę programową nowego prezesa mi
nistrów , który w niedwuznaczny sposób zaakcen
tował w niej utrzym anie przy;ażnych stosunków 
ze s ą s i e d n i ą  m o n a r c h i ą  podczas gdy 
swego czasu Risticz wspomnyfl tylko o równie do
brych stosunkach Serbii ze w s z y s t k i e u i  pań
stwam i.

W edle D a ily  N ew s  zawiadomiła A n g l i a  
P o r t e ,  że w razie zamierzonej przsz Rosję oku- 
paoji B nłgarji, A nglia wyszle dwie flotyle na 
Czarne morze.

1'rasa londyńska otrzym uje liczne zapew nie
nia. że przygotowuje się z w i ą z e k  p a ń s t w  
b a ł k a ń s k i c h  pod przewodnictwem Turcji.

W Anglii wzmaga się agitacja p r z e c i w  
N i e m c o m ,  z powodu, że się usadowić chcą na 
wschoduio-połndniowych ziemiach A fryki, tndzież 
na południowo-zachodnich poniżej rzeki Zambesi.

K r ó l o w a  W i k t o r j a  ma zam iar udać 
się z wiosną do F lorencji, gdzie już pałac dla 
n 's j najęto.

W ciąga zeszłego tygrdnia  przyjmowany był 
delegat angielski do W atykann książę N o r f o l k ,  
przez króluwę i lorda Salisburyego. Po andjen- 
cjach tych, wysłany został książę ponownie z o- 
świadczen ami królowej do Rzymn, gdzie ma zno
wu prosić o audjencję w W atykanie.

Nowa b a n d a  C z a r n o g ó r c ó w ,  o któ
re j nam  doniósł wczoraj telegram , pod dowódz
twem trzech b u ł g a r s k i c h  kapitanów, m iała 
wylądować kolo Kópriiln, ale. została przez nwia- 
domione telegrafem  wojskowym wojsko bułgarskie 
otoczoną, pobitą i rozprószoną. W ynosiła ona 70 
ludzi. Zorganizował ją  Cank>w w rosyjskim k la 
sztorze na Gałacie w Konstantynopolu.

Z Sofii donoszą, że N a b o k o w  (który był 
pod Burgas niefortunnie wylądował) z pozostałą 
garstką awanturników uszedł na okręcie greckim  
i już je s t w Stam bule. Z Odessy przysłano do 
S tam bułu 3.000 karabinów dla rozdania miedzy 
ochotników, którzy podejmą się nieeić bnuty w Buł- 
garji. Rząd otrzym ał wiadomość, że w najbliż
szych dniach ponow;ą się aw antury. Środki ostro
żności przedsięwzięto.

Bułgarskie m inisterstwo wojny rozpisało 
oferty na dostawę do 1. kw ie tn ia : 100 000 torni
strów, 100.000 rezerwowych ładownic, 140.000 ła 
downic dla piech"ty , 70.000 paaów do bagnetów 
i 70.000 pasów do karabinów.

W szystkie bnłgarskie urzędy gm inne otrzy
m ały nakaz, żeby w przeciągu miesiąca od każ
dych 200 domów miały na pogotowiu jednę furę 
z uprzężą dla arm ii.

Dziś wieczór odbędzie się w Sofii wielki 
bal dworski, na który zaproszono 400 osób.

Ja k  słychać, cierpi p a p i e ż  na bezsenność 
chroniczną.

R iform a  zapewnia, ż e r z ą d  w ł o s k i  w y 
p ł a c i ł  p a p i e ż o w i  w zeszłym roku przeszło 
milion franków, a to ty tu łem  zaległej od zajęcia 
Rzymu listy  cywilnej papieża. Organ Cris dego 
dodaje, że kwotę tę  wypłacono na wyraźną prośbę 
kurji anost., k tóra w ystąpiła wówczas z propozy
cją zawarcia sojuszu, żądając przedewszystkiem 
znacznej zaliczki. Rząd przystał na to, nie prze
widując, że niezadługo ukaże się okólnik kardy
nała kauop >11 , domagający się oddania Rzymu 
papież^ . Dzienniki watykańskie nie pozostawią 
tego artykułu  R iform y  bez odpowiedzi.

C e s a r z W i 1 fc e 1 m zapadł podobno gro
źnie na zdrowiu, lnb(> bez gwałtownych objawów.

PO W IEŚĆ
> przez

-A- r  y  E c i l a - w  ’ au.
(Z francnskhgo).

(C iąg d a lszy .)

X.
* Trzy la ta  ubiegły od niefortunnego m ałżeń

stwa W iery D ym itrjew ny. Zajadłość jednakże 
przeciw niej wielkiego księcia, zam iast łagodnieć 
w zrastała ciągi*. P ił dnło, a po pijanemu budziła 
*ię w Him natnra dzika, nam iętności szalały, lnb 
też roztkliw iał się niezmiernie i staw ał się tak 
gadatliw ym , że wieczorami, na kolacyjkach w to- 
waraystwie aktorek, po wypiciu niesłychanej ilości 
szam pana, sam jnż nie wiedząc co obi i mówi, 
zw ierzał się z najtajniejszych m yśli przed tem i 

a szczególniej przed Mimi d Arę rncourt, 
która corocznie w racała na sezon zimowy do S ła 
wy i zawsze wielki wpływ nań wywierała.

j~7 W iesz co ci poradzę, mój ty robaczkul ■— 
zawo a & pewnego wieczora d’Argeneonrt. — Na
fim iałs^tŁ ir*2 a d,ob.rz* tę twoją świętoszki, eo 
i i  u f  wcześnie rozedrzeć wasz kontrakt 
ślubny, a teraz nie pozwala ci bawić się swobo- 

P°każ je j, że jesteś panem w domn. Jak  ją  
raz a obrze nastraszysz, ale ti co się nazyw a,

Z M a s s a w y  donoszą, że wojska włoskie 
już poczęły operować; przednie czaty stanęły 
w Dogali, a onegdaj m iała główna kw atera stanąć 
w Monkullo. Dokoła Dogali budują m ałe forty.

Pomimo że w R u m u n i i  wszystkie stron
nictwa oświadczają się za neutralnością na wypa
dek wojny miedzy A ustro-W ęgram i a Rnsją, rząd 
ostrożny i niedowierzający gotuje się do obrony 
tejże neutralności, a więc ewentualnie do wzbro
nienia Rosji pochodu kn Bnłgarji. Do wiadomości, 
któreśmy już w tej sp ran ie  podali, nadchodzą no
we. W Niemczech w Bnckau-M agdeborg kończy 
sie odlewanie wież o acern y c li d l i  fortyfikacji 

m m sąmamam  n

zcdwpżysż ż ę c i wyś lewa nazwisko swego am anta. 
Kt* wie, czy nie przebywa on w S ław ie? A mo
że to który z twoich adjutantów ?

W tak i to sposób bezwstydna ta  kobieta, 
dla utrzym ania swego wpływu na wielkiego księ
cia, podburzała go do ostatnich granic przeciw 
nieszczęśliwej istocie. Iw an Petrewicz, charakteru  
słabego, rozpieszczony i zepsuty przez m atkę, 
ślepo pozwalał się kierować niebezpiecznej kobie
cie, trak tu jącej mężczyzn jak Bidel, słynny po
gromca dzikich zwierząt.

Gdyby jeszcze wielki ksią lę  ograniczył się 
na jednej urzędowej m etresie, nie mówiąc już o 
licznyeh przem ijających stosunkach, ale gdzietam ! 
i tego nie ! Świeżo przybyła do Sławy młoda di- 
va, która niedawno zaślubiła sławnego tenora, 
zdołała wyrugować pannę Mimi z je j wpływowego 
stanowiska. W ielki książę odrazn zapała ł ku pri- 
madonnie gwałtowną namiętnością. Długotrwałe 
jednak szturm y jego pozostały bez skutku, co go 
gniewało i roznam ietniało jeszcze bardziej. Lucia 
Diayola chwilowo zajętą była czemś dla miej zu
pełnie now em : mężem... który w yjątlow o był jej 
wiasuym, a nie cudzym, jak  ic-rykl*, Pomimo na
der burzliwej przeszłości — liczyła dooiero la t 
dwadzieścia cztery — a może właśnie dla za tar
cia tej przeszłości, m arzyła o zyskania opinii 
uczciwej kobiety. Najgorętszem  pragnieniem  je j 
było znaleźć się w towarzystwie dam  w;elkiego 
świata i bądź cobądź przedstawioną być wielkiej 
księżnie. Ah ! jakby ją  to wysoko podniosło w 
oczach świata, gdyby we wszystkich 3tolicach E u 
ropy mówiono o niej jak o Jenny Lind : „Nawet
księżniczki krwi przypuśoiły ją  do swej poufało-

Z K onstantynopola donoszą, że przyjacielskie 
zbliżenie się między P o r t ą  i G r e c j ą  ciągle 
się wzmaga, i spodziewają się tam  naw et przyby
cia króla greckiego.

Pogłoska o prześladowauiu obrześcian w Dżed 
d&n w M a c e d o n i i  i zamordowaniu konsula 
francuskiego nie ma podstawy.

Rokow ania.
Mnożą się pogłeeki o jakichś przedwstęp

nych rokowaniach dyplomatycznych. W czoraj po 
daliśmy o tern wiadomość za berlińską N at. 2 tg. 
Dziś telegrafują znów z Berlina, że Niemcy na
kłaniają Rosję do akcji dyplom atycznej, i że Rosja 
zgodzić się jnż m iała na sformułowanie swych 
życzeń. Niem cy stara ją  się pogodzić żądania ro
syjskie z in teresam i A nstrji. Książę Renss o trzy
mać miał instrukcję, ażeby wobec rządu austrja- 
ckiego podnosił konieczność porozumienia z Rosją.

Oczywiście, ze asią tych rokowań może być 
tylko kwestja bułgarska.

Z wiadomościami tem i, znajdująeem i popar 
cie w Londynie i w Paryżu, gdzie m ają pracować 
nad utrzym aniem  pokoju, dlatego, ażeby nie na
razić na fiaseo przyszłorocznej wystawy (!) — 
nie bardzo licują doniesienia, że Rosja nietylko 
me cofnęła wojsk swych od granicy południowej, 
ale nawet wzmocnić je  m iała dwoma nowemi dy
w izjam i, i że wojskowi attaszowie rosyjscy otrzy
m ali naw et polecenie uwiadomić te rządy, gdzie 
ią akredytowani, że jeszcze dwa pułki piechoty 

na zachód będą posunięte.
Do Pester L loyda  telegrafują z W iednia 

pod d. 8. bm.; „Sprawdza się nadesłana tu z Ber
lina wiadomość telegraficzna, że Rosja zamierza 
w naibliiszym  czasie posunąć jeszcze dwie lub 
trzy iywizje piechoty kn granicom zachodnim. 
Odkąd In w alid  zapowiedział w artykule swym 
z d. 15. zm ., że Rosja doprowadzi powoli mili 
tarne swe zarządzenia do końca, należało ua 

ia^omość tę  być przygotowanym, zwłaszcza że 
R °‘ja  nie złożyła n ig iy  oświadczenia, że dyslo
kację wojsk iwych ku granicom uważa za ukoń 
csouą“.

Jeżeli Rosja swą pozycje m ilitarną ua g ra 
nicach Niemiec i A ns'rji chce poprzeć siłą swych

argumentów w rokowaniach dyplomatycznych, na
tenczas nie można się spodziewać umiarkowania 
w żndaniacfc rosyjskich, a tern samem i pożąda
nego rozwikłania trudności politycznych na dro
dze dyplomatycznej.

W szjstk iem i tem i wiadomościami zaniepo
koiła się cokolwiek wczorajsza giełda wieczorna 
w W iedniu i notowała akcje kredytowe o 2 złr. 
niżej.

*
*  *

Sow*t. «. M tgs Ztg. tak  określa sytuacje : 
„Nowy rok rozpoczął się w dziedzinie politycznej 
błędem  drukarskim  (w mowie T iszy), podczas 
gdy stary rok zakończył swój żywot ogłoszeniem 
aktów fałszowanych. Życzenia noworoczne dyplo
matów rosyjskich, jakoteż ich zapewnienia poko
jowe, wobec niezmienionego st3n* wyjątkowego 
pod względem m ilitarnym , przyjmowane są także 
jako falsyfikaty, i ma się takie nczncie, że przy- 
szłoby zaraz do pewnych, brzem iennych w na
stępstw a nieporozumień, gdyby komuś przypad
kiem słówko prawdy z ust się wyrwało".

„W szystkie zapewnienia pokoju — pisze da
lej S. «. M. Ztg. — artykuły i kom unikaty wy
dają się jak  zabawka dla zabicia czasu, aby tylko 
przebyć miesiące zawieruch śnieżnych. Co do 
szybkości m obilizacji jest Rosja bardzo zacofaną 
i każdy zyskany dzień je s t dla niej drogim. 
Niemcy, które potrzebują i chcą pokoju, usiłu ją 
obecnie, gdy im  już parlam ent na wszystko ze
zwolił, złagodzić nieco wojowniczą opiuię i to jej 
natężenie, które eiągłem i niebezpieczeństwam i 
grozi. W i*tocie jednak nie polepszyła się wcale 
polityczna sytuacja. Podczas gdy Rosja skoncen
trow ała na granicach Niemiec i A ustrji tyle wojsk, 
że jnż tyfns i dyzenteija  zaczynają mięcUy niemi 
grasować, mobilizuje teraz i uzupełnia drugą linię 
m ilitarną po za pierwszą, i w tym  eeln urządza 
magazyny prowiantowe w Kiszeniewie i w K ijo 
wie. Szef jeueralnego sztabu wojsk, stojących w 
południowo-zachodnich guberniach carstw a, który 
niedawno tem u bra ł udział w naradach wojskowych 
w Fetersburgn , wrócił do Kijowa, a odtąd człon
kowie jeneralnego sztaba pracują dniem i nocą i 
żaden z nich nie otrzym ał naw et na święta 
urlopu.*

W  te j1 sytuacji radzi S. u. M . Ztg. czekać 
spodziewanej enuncjacji politycznej cara na ruski 
Nowy Rok.

Miinch. A llg . Ztg. zam ieszesa obszerny a r 
tykuł o dyslokacji wojsk rosyjskich od rokn 1877 
do 1878 i konstatuje, że wojska te od ostatniej 
wojny tu recko-nm jsk ie j zostały na granicach 
NiemieG i A nstrji zuaczaie pomnożona, szczegól
niej co do jazdy, która każdej chwili gotową jest 
do działania, ua samej granicy je s t rozlokowaną, 
a tem samem sta  a się niebezpieczną dla sąsia
dów. Ze swej strony ani Niemcy ani A ustrja nie 
skoncentrowały ma3 kawalerji na granicach. Co 
do siły i dyslokacji zagraża rosyjska kaw alerja, 
zdaniem Allg. Ztg. więcej granicom P rus zacho
dnich niż Galicji.

P ism a rosyjskie nie bardzo się zagrzewają 
do ewentualnych rokowań z A nstrją , a jeśli idzie 
jnż o sojusz z kim, to wolą Niemcy. „Sojusz 
z Niemcami —  pisze N ow . W rem ta  —  jest dla 
Rosji bezwarunkowo lepszy, niż porozumienie z 
A nstrją, które od czasn M etternicha przynosiło 
Rosji same tylko n ieszezęśca. Niemcy nie w yda
dzą Rosji wojny, a zgodność z A nstrją  w kwestji 
wschodniej może tylko za wikłać tam tejszą sytu
acje, przyczem A ustrja  zbierze owoee*. W reszcie 
N ow ojt W rem ta  wypowiada nadzieję, że Niemcy 
skłonią A ustrję w obecnej chwili do wydalenia 
Kobnrga z B nłgarji.

Ton wycieczek przeciw A nstrji w pismach 
rosyjskich zaostrza się znowu. Taż Bama Now. 
W rem ia  występuje bardzo nam iętnie przeciw 
prasie anstro-w ęgierskiej, przypisująe jej cele 
prowokacyjne i chęć zwrócenia całej Europy prze
ciw Rosji.

„P ism a austro-w egie-skie — pisze Now. 
W rem ia  — goto w byłyby uzbroić cały świat 
przeciwko Rosji byleby być pewaemi zwycięstwa, 
którego nam iętnie '-ragną. ale które też chciałyby 
odnieść Gndzemi rękoma, nie licząc zbytecznie na 
gwrje własne. W gruncie rzeczy alarm  wywołany 
jest tein, że Rosja ośm ieliła sie fortyfikęwać swo
ją graniuę zachodnią, że przesunęła pe*ną cześć 
wojsk, że wybudowała drogi struL  g;czue, że nie 
siedziała z rękoma założenerni i nie m yślała za 
• m k łftd em  pewnych dyplomatów, ze A nsiro-W ę

gry są tak  daleee poważnym przyjacielem , że mo
żna przed nim drzwi nie zamykać.

„Skorzystawszy z wojny rosyjsko-tureckitj, 
zawładnąwszy Bnłgarją, Serbią, Bośnią i H erce
gowiną, A ustro-W ęgry nawołują cały świat do 
świadczenia o ich niewinności, a przez usta swego 
urzędowego Fremdenblattu, s ta ra ją  się przekonać 
wszystkich, że działały w roli pełnomocnika, dość 
zresztą samozwańczego, całej Europy i że wypeł
niały misje mocarstwa ucywilizowanego, przeciwko 
barbarzyńskiej Rosji. A m isja ta  ma obowiązywać 
całą Europę, aby stanęła po 'tronie A ustro-W ęgier 
i pozbawiła Rosje przynajm niej Besarabii, W oły
nia, K iólestwa Polskiego, Krym u i Kaukazu. A -  
petyty rozw ijają się niepomiernie*...

Korespondencje „Gaz. Karod.“
P a r y ż  d. 7. stycznia. 

(N ow a grupa socjalistycsna w lebiedeputowanych).
(S . A .)  W ażnym wypadkiom politycznym  jes t 

zawiązanie się grupy socjalistycznej deputowanych; 
podobna utworzyła się i w Radzie m iasta Paryża, 
a jedna i druga nie sk k d a  się z socjalistów o 
zakroju platonieznym radykałów skrajnej lewicy, 
ale z socjalistów w ścisłem  tego słowa znaezeniu. 
W ywieszając jasno postawiony program , domaga
jąc  się w nim  między innem i reform am i, zam ie
nienia pryw atnej własności w narodową, przekro
czyli tem  sam em  granicę, która dzieli inne poli
tyczne stronnictw a od socjalizmu. Nie dom agają 
się oni równego podziału bogactw tego świata 
między wszystkich członków społeczeństwa, ale 
pragnęliby położyć rękę na kapitał, ziemię, ko
palnie, środki kom nnikacvjue, fabryki, wielkie 
magazyny i tp. będące własnością jednostek, i 
zamienić je  na m ającą służyć do użytku publicz
nego własność narodową. J e s t  to zasadą podaną 
przez Karola M arxa, wyznawaną przez socjalistów 
całego świata, ale przyjęcie je j przez ośmn&stu 
deputowanych i kUkunaetu radzców m iasta, ludzi 
mających pewną popularność, stanowiska, używ a
jących między swymi wyborcami niezawodnej po
wagi i zaufania, je s t objawem we F rancji nie 
pozbawionym znaczenia, bo rozpoczynającej się 
walki przeciw wielkiej własności. Aż do te j chwili 
partja  socjalistyczna, jeżeli ją , ściśle rzeczy bio
rąc, taką nazywać należało, była reprezentowaną 
w Radzie m unicypalnej zaledwie, przez kilka radz
ców, a w -Izbie od r. 1885 przez ob. Basly i Ca- 
m elinat, ludzi małego znaczenia, nie--eieesących 
się dostatecznem  wykształceniem  umysłowem, a 
więc niezdolnych zabierać skutecznie głosn w 
kwestjach politycznych, ekonomicznych i finanso
wych.

Obecnie nastąpiła  zmiana. W nowej gm pi* 
znajdują sie słynni i zdolni mówcy, jak  np. La- 
gnerre i M illerand, z którym i Izba zmuszoną bę
dzie się liczyć. J e s t  to fak t ważny, którego przy- 
czjny  należy szukać w zajściach, poprzedzających 
wybór nowego prezydenta rzeczypospolitej.

R adykały obawiając się, aby im wielee w strę
tny Ferry  nie był wybrany naczelnikiem  kraju, 
odwołali się do ulicy, aby wywołać dem onstrację 
przed gmachem parlam entu . Na tem  polu zawią
zał się alians między patrjo tam i tak  egzaltowa
nymi, jak  znany D erou lśle , politykam i skrajnej 
lewicy i anarchistam i, ob. Eudes, Guesde, Lisbon* 
ne. Demonstracje m iały miejsce, niebrakło w nich 
uawet Luizy Michel, ale nieprzybrały większego 
znaczenia, bo w strzym ała się od nieb grnpa rewo
lucyjna, złożona czysto z robotników, zwana »po_8- 
s i b i 1 i s t  a m i* najliczniejsza, pełna karności i 
najlepiej zorganizowana miedzy tu tejsrem i grupa
mi anarchistycznym i. Nienawidzi ona Rocheforba, 
który jej w swym dzienniku w obrażający sposób 
wyrzucał faworyzowanie oportunistów i ntełączenie 
się z „ n i e p r z e j e d n a n y m i *  (Intranjigeants), 
rozporządza 40.000 głosów i dlatego ui& decydu
jące wpływy w jedynym  tu ta j socjalistycznym 
dzienniku Cri du Peuple, posiada 8 reprezentan
tów w Radzie n i'a -ta , w r. 1885 wpływam5 swe- 
mi posłała do Izby ob, Basly i Cam eiinat, i ma 

adzieję przy wyborach przys łoroczaycb przepro
wadzić wybór większej liczby swych kandydatów. 
Jcnnem  słowem, widząc swój wpływ wzrastający, 
uważa za rzecz rozsądniejszą zam iast w demon
stracjach ulicznych, rozwijać raczej swą działal
ność w akcjach wyborczych. Przy łódzcy ich jak 
radzcy m iasta : Joffiin, Cnabert, Paulard. Lawy, 
dr. Brousse, lękając się n traty  wpływu, jaki na 
i?rupe swą wywierają, co mogłoby nastąpić, gdy-

ści.* Obiecała więc wielkiemu księciu schadzkę 
ale pod tyra tylko warunkiem że wyda dla niej 
kolacje w oddzielnym gabinecie —  o zaproszeniu 
do pałacu ani pomyśleć nie śm iała — kolację, na 
której obecną będzie i wielka księżna.

XI.
Późno w noc, wielki książę wszedł do sy

pialni żony. Sypialnia był? wspólną, bo tak każe 
zwyczaj. Na dworze ta tarsk im  m ałżeństwa obo
wiązane są zachowywać pozory m ałżeńskiej zgody. 
W iera Dym itrjewna poznała zaraz, że je s t  pijany, 
co zresztą każdej nocy się powtarzało. Na szczę
ście nie spała jeszcze, bo w taa 'ch  razach Iwan 
Petrowicz m iał szczególne upodobanie rzucać się 
ua łói.ko nierozebrany, w butach, z czapką na 
głowie i budzić ją  nagle jak im  grubiańskim  kon
ceptem, poczem rad z je j przestrachu, nsypinł 
ciężko.

—  W ydaję ju tro  kolację w Cafe de P a r is  —  
w ybełkotał wielki książę, pochylając się nad łóż
kiem.

—  Nie wiedziałam o tem —  odrzekła z ci
cha W iera D ym itrjew na.

— Spodziewam się, że tym  razem nie bę
dziesz pani szukała pretekstu żeby się wymówić; 
gdyż przyrzekłem  w im ieniu pani.

—  W  mojem im ien iu ? !
—  Tak jest. Obiecałem , że pani będziesz na 

kolacji.
—  Oprócz mnie, któż więcej m a być? — 

zapytała drżącym głosem, przeczuwając nową ja 
kąś obelgę.

— Aha! już sie pani buntujesz! jn< szukasz 
pozoru aby się w ykręcić! Nie dosyć ż-ś rłsm ała  
mi życie, ale jeszcze najm niejszej przyjem ności 
m. odmawiasz!

— Dotychczas niczego waszej wysokości nie 
odmówiłam. Proszę tylko o wymienienie zaproszo
nych osób.

— Daję kolację na cześć zna! omitej a rty 
stki, k tórej znajomość może każdem n tylko za
szczyt przynieść; na cześć sławnej Lucii Diavola.

W iera D ynrtrjew na podniosła się oburzona. 
W czarnych jej oczach zabłysła odrobina gniewu, 
naturalnego u księżniczki z rodu królewskiego, 
na sam ą myśl, że chcą ją  postawić na równi z ko
bietą, co przed zaślubieniem  swego rozwiedzione
go tenora, prowadziła życie więcej niż lekkie.

—  O dm aw iam ! —  zawołała głosem  w któ
rym czuć było obrażoną dnmę.

W ielki książę, jakby kom pletnie zmysły 
u tracił, widząc najgorętsze swe nadzieje zawie
dzione, rzucił się z zaciśniętemi pięściam i ua żonę.

B ił ją  po piersiach, po głow e, aż sine i 
czerwone plamy wystąpiły na delikatuem  ciele bie
dnej ofiary. W zapam iętałości swei podarł w szm a
ty różową koszulę, jedyne okrycie, jakie m iała 
na sobie.

— Zaklinam waszą wysokość na wszystkie 
św ię tośc i! — wołała przerażona... nie mogąc ucie
kać w takim  negliżu, i czując się zupełnie ua ła 
sce tego szaleńca.

— Będziesz więc pani na kolacji ?
—  Pan sam  wiesz najlepiej, że je s t to nie

możliwe ! Gdybym ja  się nawet zgodziła, an i na j

jaśniejszy pan, ani cesarzowa nie zezwolą, abym 
taką  hańbę ściągnęła na waszą wysokość, na siebie 
i na cały dom c e sa rsk i!

—  Ja  j e d e n  ty lk o  mam prawo r o zk a zy w a n ia  
m ej żo n ie .  Powiedz p an i ,  że  s ię  zgadz&BZ, albo 
potrafię  c ię  z m u s i ć  do p o s łu s z e ń s t w a  !

Jeszcze jedne uderzenie towarzyszyło tym 
słowom.

—  H ypokrytko ! przeklęta istoto ! — wołał 
rozjuszeny. —  Powinnaś odgadywać każde moje 
życzenie, starać się abym zaoom iał o bańb.e, jaką 
okryłaś swego męża, o tyle miłosiernego, że cię 
nie wygnał z domn ! Zam iast tego, ty, fałszywa, 
chytra, umiesz tylko szeptać litanie, wzywając 
im ienia Boga, który cię w yklął!

W ielka księżna, nawpół obezwładniona pod 
ty ła  ciesam i, skizyżowała ręce na piersiach, są
dząc, że nadeszła ostatn ia jej godzim , czekała w 
milczeniu śm iertelnego ciosn. Wobec tego spo ęju 
iwan Petrew icz, widząc, że nie zao^a irzełara s 
oporu królewskiego dziecięcia, schwycił alabastro
wy biust, przedstąwiający królowę Bałkanów, dro
gi talizm an, czczony jak ś iętość przez wiel 
księżnę, i rzneił go gwałtownie na podłogę, gdzie 
roztrzaskał się w drobne kawałki.

—  Patrz  1 —  zawołał, depcząc ze zloś«ią o- 
krueby — tak samo z tobą, niegodna istoto, ‘ 
s iąp ię! Tak samo ciebie skrnszę n iezad łng ', icno 
niewierna, zdradziecka . przek lęta ., p rzek lęta!... 
p rzek lę ta!... po tysiąc kroć przeklęta !

(G. d. n.)



Hagasin da Norantós aa Pnntemus
we Lwowie, ulica Halicka I. 13, poleca

Krawatki białe i kolorowe od 10 ct. 
Kołnierzyki i manszety. 
Cylindry i Chapean-claqn«.

Kapelusze filcowe.
Kalosze i parasole od zł. 1*30- 
Chnstki jedwabne i niciane.

Kaftaniki wełniane i skarpetki. 
Perfamy angielskie. 
Towary z bronzn, skóry i drzew a

Bieliznę wełnianą
systemu Dr. 6. Jagera,
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by ta  w bliższe stosunki z innenai grapam i u lo
dziła, trzym ają  ją  od tych ostatnich izolowaną. 
D latego też odrrdzili jej stanowczo przyjmowania 
udziału w ostatnich dem onstracjach, zdaniem ich 
natury  czysto politycznej, a więc pro letarja tu  
wcale nieobchodzącej.

„Possibiliści* byli im posłuszni, okazali wzo
rową karność, co zwróciło na nich uwagę polity
ków odcienia BKrajuej lewicy. Uznali tkwiącą w 
nich siłę, a gdy jej nie byli w stanie dla siebie 
pozyskać, postanowili ją  osłabić. W tym to celn 
zawiazali grupę socjalistyczną, o której mówimy, 
odbierając tern sam em  „ nosńbilistom " prawo mo- 
nopoln idei socjalnej, jak i ci dotąd niepodzielnie 
dzieiżyli i za jej stróżów się uważali. Równocze
śnie nadali propagandzie socjalizmu wielką siłę , 
której jej brakowało ; dali je j jasno postawiony 
program  i nowych ludzi, zdolnych, nieskompromi- 
tow aayeh, w których mały komersant,. obawiający 
się takich osobistości, jak  np. ob. Joffrin i jem n 
podobuyeh, pokłada najzupełniejsze zaufanie. Ten 
■ a ły  kom ersant, stanowiący żywioł bardzo liczny, 
zrujnowany kracham i, a więc niezadowolniony, 
popchnięty, rzuci się przeciw kapitalistom , wiel
kim  kupcom i przedsiębiorcom, których nważa za 
wyzyskujących go lichwiarzy, co obecne zamięsza- 
nie nie mato powiększy i do uspokojenia rozna- 
miętnionej Izby wcale się nie przyczyni.

Obrachunek polityczny
z naszem stronnictwem rządzącem.

(D okończenie).

W racając napowrót do sfery innych in te re 
sów, jakie tu w kraju specjalnie odcznwamy — 
jeśli pominiemy sprawę szkolnictwa Indowego, 
którą wniósł do Rady państwa prąd polityczny 
większości parlam entarnej, i w której delegacja 
galicyjska zdobywała dla kraju po raz wtóry a 
ciężką ofiarą rzeczy już dawno zdsbyte — pozo
stanie jedynie do rozpatrzenia z całej działalności 
stronnictw a rządowego na arenie państw ow ej: 
spraw a pospolitego rnszenia.

L ast not least —  ta sprawa pospolitego rn 
szenia. N ie ze stanow iska wszakże wysokiej poli
ty k i —  która  wtedy nawet, gdy e tern nie mówi, 
pam ięta zawsze, że sum a nżytku z życia ludzkie
go decyduje o przyszłości społeczeństw, pai-itw i 
narodów — nie z tego wysokiego stauow iika po
lity k i krajowej, chcemy rozpatrzeć przyjście do 
skutku ustawy o pospolitem ruszeniu. Stanowisko 
nasze w obrachunku z naszem stronnictwem  rzą- 
dzącem, wiele skrom niejsze: chcemy jedynie zba
dać, czy stronnictwo, które owładnęło ster w na
szych radach i reprezentacjach, pam iętało •  tern, 
że kraj nasz, w skutek swego położenia geografi
cznego i politycznego jest najpierw szym  w A ustrji, 
gdzie insty tucja pospolitego ruszeu.a powołaną 
być może i hedzie do ż y c ii?  Czy stronnictw o to 
zdało sobie sprawę z tego, że instytucja ta n nas 
całkiem  ma inne w arunki auiżeli w innych k ra
jach  A ustrji, gdzie może nigdy nie będzie w peł
ni urzeczyw istnioną? Czy pam iętano o tem nare
szcie, że w te j sprawia idzie o najleuszy nżytek 
m aterjalny z życia ogółu synów i braci nas»yeh — 
boć chodzi o pospolite rnszenie do la t 42 wiekn, 
obywateli całego społeczeństw a?

Bezduszność, lekkomyślność i wyniosłość pre- 
torjańska, same jedne, cechowały w tej skrawie 
zachowanie się naszego stronnictw a rrądzącego —  
a Bóg świadkiem  że nie przemawia przez nas ani 
źdźbło opozycyjnego sądu — boć roczniki pisma 
tego świadczą, żeśmy pragnoli przyjścia do skntkn 
ustawy na podstawie przedłożenia rządewege. Pół 
rokn walęs ły się projekta i motywa tej sprawy 
po dziennikach pólnizędowych, zanim została 
wprowadzoną na prawodawcze tory, lecz dla na
szego strnnnietw a rządzącego była ena przecież za 
drobuą, aby się o niej inform ew  ć, lub nią zajm o
wać. Złożoną została nareszcie na stół Izby depu
towanych i rozpoczęły s ię  o b ra d y . 1 otóż steno
graficzne sprawozdania nie wykazują ani jednego 
głosu, kłopoczącego się z uaszuj strony o to, jak 
•  Idziały pospolitego ruszenia będą zorgauizowane, 
kto im będzie przerodził, o/.y beda obute i ubra
ne, kto z powołanych do pospolitego nu żen ia  mo
że być wstawiony dla zap tlu ieu ia  luki w szeregach 
arm ii itd. Aui jednej poprawkowej propozycji w 
tym  kierunku I A przecie: współcześnie na stole 
Izby węgierskiej leżał projekt nstawy także o po
spolitem  rnszenio, za porozumieniem się rząiów 
obu państw wniesiony, w którym  znajdują się ści
śle sformułowane postanowienia, że oddziały mają 
być w razie potrzeby okryte kosztem skarbu, że 
oficerowie m u s z ą  m i e ć  pewne oznaszone kw ali
fikacje : miejscowe, społeczne, m oralne i pewne 
przygotowanie wojzkowe, że nikt z powołauycb nie 
może być wstawionym do szeregów nietylko arm ii 
lub honwedów, ale nawet pospolitego ruszenia w 
oddziałach, nie odbywszy wprzód ćwiczeń dwnty- 
godniowyeh — wszytko to są postanowienia, któ
rych nie było w przedłożeniu anstrjackiem  i któ
rych brak w ustawie naszej.

Rząd anstrjacki, z ł a n e m naszem, je s t z wielu 
względów wytłómaczony, że tych lab  podobnych 
postanowień nie kładł do projekt* ustaw y, przed
łożonej parlam entowi austrjackiem u. Lecz cóż po
wiedzieć o naszem rządzącem stronnictwie, które 
winno było pam iętać z ooowiązkn dla krajn i dla 
państwa, że G alicja ma całkiem  wyjątkowe poło
żenie wśród prowincyj auetrjackich na wypadek 
wojny ? Czyż stronnictwo to nie wie, jak  c a ł 
k i e m  w y j ą t k o w y m  j e s t  n a s z  s t a n  
s p o ł e c z n y ,  e k o n o m i c z n y  i m o r a l n y !  
Czyż z nstawy węgierskiej nie mogło było wycią
gnąć wiele cennych wskazówek dla siebie, a opie
ra jąc  się na nich, przeprowadzić w ieh  niezbędnych 
dla naszego Krajn i społeczeństwa popiawek, które 
—  dodajemy tn i zaraz dowiedziemy —  łatwo 
można było przeprowadzić? Zam iast tego — gdy 
ze strony niem ieckiej, ze stanowiska hum anitarno- 
doktrynerskiego podniesiono zarznt przsciw mini
sterstw u, dla czego w ustawie austrjackiej brak 
tych ułatw ień służbowych, które istn ieją w nsta- 
wie w ęgierskiej — pokryto oklaskami odpowiedź 
m inistra, iż inne są ogólne warunki przeznaczenia 
pospolitego ruszenia we W ęgrzech niż w A nstrji. 
Tyle tylko zrozumiano z tej różuicy 1 a nie zasta
nowiono się i wtedy jeszcze wcale, jak ie  taż są 
warunki dla tej insty tneji w Galicji i jakie będą 
je j skutki dla naszego społeczeństwa.

Lecz po co sięgać do W ęgier — w ar-tn  
schweifen in  die W eite?  Po co się zagłębiać 
w przeznaczenia i powołanie pospolitego rnszenia? 
Wszak tuż obok delegacji galicyjskiej zasiadający 
cżescy sojnsznicy wnieśli poprawkę, aby istni b- 
jąeę w Czechach oddziały m ilicji m ieszczańskiej, 
jakoteź stowarzyszenia strzeleckie, nie były na 
wypadek m obilizacji pospolitego rnszenia dezor
ganizowane powołaniami, lecz aby były nżywane 
jako oddziały odrębne w ogólnem nrochomieniu 
do słnżby pospolitego rnszenia z zachowaniem ich 
dotychczasowej organizacji i pod komendą swej 
starszyzny, jaką posiadają z własnego wyboru, 
skoro członkowie tej starszyzny otrzym ają po

tw ierdzenie stopnia oficerskiego od m onarchy, i 
Poprawkę dep. M attuscha, poparli N . e m c y t 
z całą gotowością mimo swych względów hnm a- i 
nitarno-doktrynerskich i m in ister p r z y j ą ł  j ą ;  
z ł a t w o ś c i ą ,  s ta ła  się więe postanowieniem j 
ustaw y —  dla Czech. Czeskie m ilicje i stowarzy
szenia strzeleckie liczą podobno około 60 tysięcy 
członków, nie najgorszej zapewne ezęśei społe
czeństwa. Otóż od la t dwóch można było w G a
licji natworzyć w każdeun m ieście i powiecie tego 
rodzaju stow arzyszeń dla równie wielkiej lab 
większej części społeczeństwa, a ku wielkiemu 
zadowoleniu władzy — gdyby podobne postano
wienie istniało w Galicji, tj. gdyby nasze stron
nictwo rządowe równie poważnie zapatrywało się 
było na wartość człowieka i porządku społecznego 
—  jak  Czesi. Chlubą jedyną w tej sprawie, zapi
saną w naszych kronikach delegaeyjuych, pozosta
nie tylko to, że h r. Homnesch —  ten najnowszy 
szlachcic naszego społeczeństwa —  wnosił i prze
prow adził m ałoznaczące wprawdzie co do rzeczy 
ale wysoko hum anitarne poprawki do ustawy, przy
jęte z wdzięcznem uznaoiem od m inistra, bo nie 
nadwerężały one, lecz owszem lepiej ubezpieczają 
przeznaczenie wojskowej ustawy.

Długi czas nie roznmiano w krajn  doniosło
ści nstawy — bo nie da się zaprzeczyć npadek 
pojęć politycznych i społecznych w m asach od 
czasn skonfiskowania sterownictwa spraw przez na
sze stronnictwo rządzące. Tej wiosny dopiero, gdy 
się rozniosły po kraju zaniepokojenia wojenne, gdy 
setki mniej lub więcej rządnych i poważanych 
właścicieli ziem skich, co nie przekroczyli la t 
ustawą zakreślonych, jak  zarówno lirzna in te li
gencja m iejska m ająca ambicję spełniać poważne 
i pożyteczne stanowisko w społeczeństwie, a nie 
mający żadnych kwalifikacyj wojskowych — zo
baczyli się zaskoczonymi blizką ewentualnością 
powołania, aby zająć miejsce w szeregu zam iast 
marnderów wojskowych, albo też nie mająe ża
dnego przygotowania i żadnych za 8<»bą ćwiczeń, 
pełnić służbę półwojskową w oddziałach pospoli
tego rnszenia pod Bóg wie jakiem  bezpośredniem 
przewodnictwem —  wtedy dop;ero zrozumiano, że 
nstawa sta ła  się prawem społeczuem, niezłomnem, 
a obowiązek z niej płynący również obowiązkiem 
społecznym, nadto obowiązkiem honorn i życia. 
Tem  gorzej dla tych, utórzy mn sprostać nie po
trafią, lecz wszyscy serjo brać go muszą — nie 
tak  jak  ci, którzy w czasie, gdy rząd zapowiedział 
nstawę, zapomnieli wazy stkiem  co było potrze- 
bnem , aby insty tneja sta ła  się nam swojską pod
waliną lada, choć państwa dawałaby zarazem  naj
większą możliwie potęgą.

Przedm iot je s t zbyt drażliwy, aby się nad 
niem rozszerzać krytycznie w 1888. roku, po k ro 
nice Indowej la t 1887. i 1886. W olimy wiec przer
wać wyrażeniem najzupełniejszej ufności do władz, 
które wprowadzać będą w życie ustawę, m iano
wicie do władz wojskowych, i wyrazem przeko
nania zarazem , które każdy podzieli, że jeżeli ża
dne inne niedogodności nie wynikną dla suołe- 
czeństwa i państwa precz tych, jakie są nienni- 
knionemi z nstawy, bedzie to z tsłngą  tych władz, 
ich taktu  i znajomości stosunków, lecz niestety 
nie stronnictw a rząrlzącezo! Głęboki instynkt pa- 
trjotyezny naszego społeczeństwa stłum ił tym cza
sem wybnch skarg  na niedbałość tych rzekomo 
rządzących polityków i on daj Boże pokryje szczer
by ładu przez nich utworzone.

Oto są o*oce działalności naszego stronni
ctwa rządzącpgo na w elki*j, poza krajowej arenie, 
na arenie polityki państwowej. Głęboki żal społe
czeństwa za takie owoce, zrozumie każdy, w kim 
nie wygasło pragnienie lenszej przeszłości naro
dow ej—  żal społeczeństwa tego, co samo naprzód 
niosło ofiarę i poświecenie wszyetkiego co poświę
cić wolno, byle w zam ian dano mu zdrowy owoc 
pracy prawdziwie organicznej. Było ono potulnem, 
gryząc w sobie wszystkie osobiste zapoznania i 
upokorzenia, była tylko ułatw ić stronnictwn rz ą 
dzącemu polityczne zadanie. Piękna nagroda za 
zaufanie 1

Powiedzieliśmy, że aby odkryć myśl przewo
dnią naszego stronnictw a rządzącego — laez myśl 
taką , którahy, zła e?.y dobra, trafna czy chybiona, 
upraw niała do rządów moralnych w s >ołeczeństwi»— 
byłoby to zadaniem  kw adratury koła. Chcieliśmy 
być ścisłym i, czyniąc te porównanie, ho istotnie 
obie myśli tak postawione, są niewspółmierne — 
ja k  kw adratura ko ła ; pomiędzy t&kiemi dwoma 
m yślam i: tą  którąśmy przedstaw ili w owoeach 
dzi&UIneści stronnictwa, a prawdziwą przewodnią 
myślą kraju  — nie ma nic wspólnego.

Popierać rząd wszelaki, ale nie dlatego, aby 
ztąd wynikały owoce dla wielkich interesów kra
jowych i aarodowych —  opierać się na rządzie, 
ale nie dlatego, aby mn istotną siłę przez to 
przynieść, lecz tylke pozory słnżb gotowych, opar
te na próżni — czynić jedno i drogie dla pozj- 
skania czysto osobistych, karjerow jch stanowisk 
dla kilkn menerów stronnictwa i ich sahajdacz- 
nych — oto polityka naszego stronnictwa rządzą
cego. Obok tego zaś rzncać podejrzenia na tych, 
w których się widzi współzawodników lnb prze
ciwników, na własne społeczeństwo wreszcie i jego 
najszlachetniejsze siły i dążenia, wywoływać gwoli 
tem n walki całkiem  zbyteezne, aby się zdawało, 
że ten rzekomy rząd moralny jest w istocie po
trzebny w nitro ju  politycznym państwa — oto’ 
mądrość stann tego stronnictw a.

Sprawy sejmowe.
Na posiedzeniu k o m i s j i  g m i n n e j  wczo

raj po południu toczyła się kilkogodzinna zasadni
cza dyskusja nad § 16. sta tu tu  organizacyjnego 
dla m iast, przedłożonego przez W yd. krajowy. Do 
zmiany tego § podany był wniosek p. Chrzanowskie
go, by m ag:t-trat składał się z burm istrza, jako 
w yłączrie odpowiedzialną władzę wykonawczą i n- 
rzęduików m agistratu, i wniosek p. Romanowieza, 
by m agistra t sk ładał się z bnnn istrza  wyłaeznie 
odpowiedzialnego, jednakże z ciałem  kolegialnym  
doradczem, złożonem z zastępcy bnrinistrza i 
dwóch asesorśw, w ybieranjeh przez Radę gminną, 
i jsdnego asesora, stałego urzędnika m agistratu . 
Po bardzo wyczerpnjącej dyskusji, znaczną wię
kszością przyjęła komisja wniosek p. Romsnowi- 
eza. Tak więc główna zasada projektu W yuziału 
krajow -^o, stanowiąca, by m agistrat był organem 
urzędującym, wykonawczym i odpowiedzialnym, a 
b - m is t r z  tylko jego przewodniczącym, npadła i 
cały projekt będzie m nsiał być przerobionym.

Wobec tego wątpliwem się staje, czy komi
sja gminna, pom ao najlepszych chęci i gorliwo
ści w pracy, będzie mogła przyjść jnż teraz  de 
sejmu z projektem  sta tu tu  organizacyjnego dla 
m iast. Otóż gdyby to dla krótkeści czasn nie da
ło się żadną m iarą przeprowadzić, natenczas po
stawiony zostanie w Izbie wniosek uznania kom i
sji gm innej za nieustającą, aby i po zamknięciu 
sesji sejmowej mogła obradować nad powyższym 
projektem .

W y d z i a ł  k r a j o w y  postanowił przedło
żyć sejm ow i projekt na utworzenie funduszn na 
udzielenie k red jtn  spółkom wodnym w wysokości 
800 000 złr. Dla spółek wodnych stworzy si^ tym  
sposobem źródło, z którego bedą mogły poa koń- 
trola W ydziała krajowego otrzymywać dłuższe 
termiuowe pożyczki na pokrycie datków konknren- 
cyjnych. Opłacany przez nie procent posłuży na 
opłacenie kuponów tak, że z tego ty tu łu  skarb 
krajowy żadnego nie poniesie wydatku. Fundusz 
krajowy będzie wprawdzie opłacał oprócz kuponów 
także ratę am ortyzacyjuą, ale też za to otrzym a 
po pewnym czasie 800.000 z łr., powiększone o 
10 p r , gdyż w tej wysoKości ma być utworzona 
specjalna rezerwa, powstała z datków opłacanych 
na ten cel przez pożyczających.

K o m i s j a  b u d ż e t o w a  przygotowała już 
prelim inarz funduszów iadem nizacyjnych na r. b. 
R eferent p. Chrzanowski proponuje na pokrycie 
wydatków tvcb fnmluszów nałożenia dodatku do 
podatków bezpośrednich dla wschodniej . zacho
dniej Galicji po 27 ct., zaś d la  w. ks. Krakow
skiego po 16 centów od każdego złotego całej 
należytości podatków bezpośrednich. W porównanin 
z rokiem ubiegłym  proponuj# p. Chrzanowski 
obniżenie dodatków vy wschodniej i zachodniej 
Galicji o 1 cent, a w w. ks. Krakowskiem o 3 
centy Rząd prelim inow ał na rok bieżący nałoże
nie dodatku 28 centów dla G alicji, a 19 centów 
dla ks. Krakowskiego.

i alei
Lujów dnia 10 styczn ia

* Arcybiskup Morawski był wczoraj 9. bm. 
na posłuchaniu u cesarza, któremu podziękował za 
udzielenie mn godneśei tajnego radcy.

* K s ię ż n a  I z a b e la  S a n g u s ik o w a  otrzymała 
w edpowłedzi na powinszowanie w dzień jubileuszu 
papieża następującą depeszę z Rzymu : Lc Saint 
Pe^e remercie et benit de tout son coeur Votre 
noble fam ilie. C ardinal Ram polla. (Ojoiee św 
dziękuje i błogosławi z całego serca szlachetnej ro- 
rodzinle).

* Zima. Po wczorajszej zadymee nastąpiła od
wilż. Oczjsseieaie ulie i dachów daje się srodze w 
znaki przechodniom, ale przeświadczenie, ie  ewa pro
cedura jest nieuniknioną, a właśnie do usunięcia li
cznych niedogodności zdąża, niechaj będzie przynaj
mniej ałabą pocieehą dla tyeb, którym itróż zmiecie 
na nowy garnitur grudki śniegu wątpliwej ozyetośei, 
albo też lawina z dachu spadająca napędzi stracha i 
zmiażdży kapelusz.

We Wiednln skutkiem odwilży i deszczu oba
wiają się, aby Dunaj, który jnż teraz wezbrał i się
ga 2 metry po nad zwykły poziom, nie wystąpił
s brzegów.

O odwilży donoszą także z Krakowa. Panuje 
ona zresztą jnż w całej zachodniej Europie, a biura 
meteorologiczne zapowiadają dalsze podnoszenie się 
tsmperatnry.

W Hiszpanii śnieżyce i borze spowodowały
wielkie powodzie. Gwadalkwiwir wezbrało 10 metrów, 
zalewając ogromne przeatrzenie. Ruch kolei w zapoć 
nym nieładzie.

* Z k o le i  Karola Ludwika donoszą nam, te 
wstrzymany wczoraj z powodu zasp śnieżnych ruch 
pociągów między Rawą m ską i Sokalem przynróeony 
zostanie jutro. Dziś wieczorem usunięte zostaną wszel
kie przes kody, a od ju tra rano poeiązi kursować jnż 
będą regularnie.

Dyrekcja rueh* kolei Lwowsko Czerniowieckiej 
komunikuje nam również, ie wstrzymany ruch na 
linii Lwów-Bełzee przywróconym zostanie od jutra.

* Ś lu b y . W Krakowie 8. b. m. sawarty zeatał 
■wiązek małżeńeki pomiędzy P- Alekeandrem Kajeta
nem Popławskim, dziedzicem dóbr ziemskich w Ga
licji, a panną Marją Raab, córką obywatela miasta 
Krakowa. —  W Liszkach edbędsie się dziś ślub dra 
Józefa Łuseezkiewidsa, ’ekar«a w Sokalu, syna dy
rektora Mnieum narodowego, ■ panną Marją Jendló- 
wną, córką rejenta.

* Zmarli. Karol Heller, asyetent peozt i tele
grafów, zmarł w 29. roku życia.

We Wiednin zmarł 9. b. m. profesor Gustaw 
Wertheim, prm arjnsz szpitala Rudolfa.

W Berlinie zmarła 7. bm spiewaezka opery 
nadwornej panna Ghylani.

* Obowiązek gospodyń na wieczorku wełnia
nym, który się odbydzie w t czwartek dnia 12. b. m. 
na dochód bratniej pomocy słuchaczów wszechnicy, 
raea jłj prtjjąó pan ie : Auliohowa, Balcorowa, Bara
nowska, Barańska, Bilińska, Bratkowska, Breiterowa, 
Budsynowska, Burzyńska, Długoszowska, Dymetewa, 
Elsnerowa, Franke, Frenklowa, Hofmoklowa, Horo- 
eskiewiczowa, Ibiańeka, Kadyjowa, Kerekjarte, Kło
sowska, Koziołowa, Krobicka, Lilienowa, Łopaoka, 
Makarewiczowa, Marki s wieżowa, Meeherzyńska. Mo- 
chnacka, Mesayńska, Niedzielska, Pawlewska, Pięta
ka wa, Piłatow a, Popielowa, Poźniakowa, Prezell, 
Rewakowlczowa, Roszkowska, Ruiioskowa, Sawesyń- 
ska, Seifmanowa, Semilska, Sklep, liska, Staneoka, 
Stremengerowa, Topolnieka, Tynleeka, Zaeharjewiezo- 
wa, Ziembicka, Zipserwa. — Biletów po 1 zł. 50 ot., 
familijnych dlr 4 osób po 5 zł. można dostać za 
okazaniem zaproszenia w kancelarji kasyna miejskiego 
w czasie od godj. 11. rano do 6. wieczór. Komitet 
uprasza panie, aby były łaskawe zastosować się do 
prośby wyrażonej na zaproszeniach i pojawiły eię 
w strojach wioczorkowych jak najskromniejszych. Ko
munikują nam toż, że komitet przygotował dla pań 
miłą niespodzianbę.

* C zeska b e se d a  urządza 15. b. m. domową 
z tańcami w sali „Froheinn", na której i tego rekn 
tańczony będzie narodowy taniec Czechów, zwany 
*Beieda“ , (rodzaj to kadryla składającego się z ró
żnych tańców narodowych). Przygrywać będsie kapela
15. p. p.

Jeżeliby ktoś przez zapomnienie zaproszenia 
nie otrzymał, zechce się zgłosić d t p. Karola Hu- 
deca, kasjera banku „Slavia“, ulica Kopernika 1. 5, 
w godzinach od 8. —  2. po połndnin, a wieczorem 
w lokalu „Czeskiej Be»edy“ w hotelu warszawskim.

* O d z n a k i c u d z o z ie m s k ie  pozwolił cesarz 
przyjąć i nosić następującym członkom a rm ii: jene- 
rał-poruczuikowi Emanuelowi Korwinowi, komendan
towi 36 dywizji pieszej, wielką wstęgę król. włoskie
go orderu korony; pułkownikowi Feliksowi hr. Orsi- 
ni-Rosenberg, szefowi sztabu jeneralnego 11. korpusu 
ros. order św. Stanisława klasy II. i krzyż koman 
derski klisy IT król. Wurtemberskiegs orderu Fryde
ryka ; rotmistrzowi rezerwowemu Fryderykowi hr. 
Wolff-Metternieh Yineebeck, z pułku nł»nów nr. 8, 
krzyż kawalerski klasy I. :ról. bawarskiego orderu 
zasługi św. M iehała; wrtszcie młodsstmn puszkarzo- 
wi pułku artylerji korpuśuej nr. 11., Jakóbowi Char- 
tau, francuski medal pamiątkowy dla ekspedycji do 
Tonkinu, Chin i Anamu

* Konkurs rozpisany został celem obsadzenia 
posady zarządcy górniozo-hutniozego w etacie galicyj- 
skioh zarządów salinarnych w IX. klasie rangi.

I * Meldowanie obcych. Prezydjum namiestni- 
: ctwa wydało tem i dmami rozporządzenie meldowania 
obcych, przyjętych na mieszkanie przez osoby prywa- 

. tns we wszystkich mi< i>“' Wościaeh, będących siedzibą 
| starostw, próez miasi L-rowa, Krakowa i Przemyśla,
1 oraz Podwołoczysk, powiatu skałackiego. Ktokolwiek- 
bądź przyjmis do swego mieszkania osobę obcą, ais 
mającą stałego miejsca zamieszkania w odnośnej miej
scowości, a to bez względu na stosunek obcego do 
gospodarza, na przeciąg czasu, dłuższy niż 12 godzin, 
winien jeut osobę tę zameldować w starostwie w cią
gu dnia, w którym ją przyjął, a gdyby ossba obca 
przybyła tak późno, ie zameldowanie do godz. 8. wie
czorem nastąpićby nie mogłs, do godz. 9. rano dnia 
następnego. O wyjeździć obcego również należy w tsr- 
minie wyżej podanym donieść starostwu z podanism 
miejsca, dokąd tenże się udał. Rozporządzenie to nie 
zmienia w niczem obowiązku meldowania obcych przez 
osoby, upoważnione do utrzymywania gospód, z tą 
tylko różnicą, że takowe w miejscowościach powyżej 
wymienionych odbywać się ma odtąd także w staro
stwie, a nie —  jak dotychczas — w magistracie.

* Zgromadzenie tygodniowe tewarzystwa pe- 
liteehnicznego odbędzie się we środę dnia 11. b. m. 
o godzinie 6. wieczorem w sali fizyki szkoły realnej 
(II. piętro). Na porządku dziennym: 1) Dyskusja
w sprawi# nsnnięeia wilgoci z mi#sikań. 2) Luźne 
k#mnnikaoje prsez p. Stwiertnię.

* W sp n w le  obsadzenia 50 m iejsc wolun- 
tarjuszów przy austr. kolejach państwowych, denosi 
nam dyrekcja ruchn we Lwowie, że podania przyj
mowane będą do końoa lutege br.

* Instytneja sądów rozjem czych zaprowa
dzoną ma zostać w Krakowie z dniem 1. lutege.

* Towarzystwo wzajemnej pomocy arty- 
stśw sceny polskiej we Lwowi#, odbyło waln# posie
dzenie przy licinym współudział# ezł#nków. Zastana 
wiano się nad pedśwignięoiem nie najlepszego stanu 
instytucji. Do towarzystwa przystąpił dyrektor teatru 
p. Barącz.

Majątek towarzystwa wynosi ogółem 5683 zł 
53 ct., w getówce zaś jest 407 zł. 93 et. Do wy
działu na rek bieżący weezli pp. Burger, Woleński, 
Walewski, Łomiński, Kwieciński. Do komisji kontro
lującej pp. Żelazowski, Frenkel, Kasprowicz, Michle- 
wicz i Stauber.

* Repet! erki Mannlichera kalibru ośmie i 
jfdenastoailimetrowego są — jak Pester L loyd  pe- 

f daje —  nawet co do wagi, długości i średnicy lufy
identyczne ; tylko przewiercenie lufy, jaket<*ż t. zw. 
„Zugprofll“ i „Drall-Lange“ są odmienne. Skntkiem 
tego żołnierz, który umie robić jedenastomilimetrówką, 
potrafi obchodzić się także z repetierką systemu 
ośmiomilimetrowego Ważną jest ta okoliczność z te
go względn, iż rezerwiści puwołani dc ćwiczeń z re
petierką pierwotnego kalibru, nie będą potrzebowali 
odbywać osobnych ćwiczoń z karabinem o zmniejszo
nym kalibrze.

* Dwa tragiczne wypadki wydarzyły się w 
okolicy Borożnicy. W dniu 5. bm. w domu niejakiego 
Kulika w Marcyporębio zebrało się z okazji kelendy 
kilkanaście osób różnej płei i wesoło się zabawiali. 
W końcu tej zabawy niejaki Kozik, mając dawaą ja 
kąś urazę do obecnej tamie Wiktorji Wyrwa, chwy
cił sa wiszącą na śei&iie nabitą strzelbę i za
nim obecni te spostrzegli i temu przeszkodzić mogli, 
już Wiktorja Wyrwa, ugodzona wystrzałem w piersi, 
życie swe kończyła. Zabójca miał się podobne sam 
sgłosić do sądu.

Tego san i_̂ o dnia w gminie Jaśkewioe powra
cał do domu niejaki Józsf Oleś, a będąc już w po
bliżu swego domu, chciał jessezc ndać się do kar
czmy, co gdy ujrzała jego matka, wybiegła naprze
ciw i uchwyciwszy konia za cugle do domu skie
rować go chciała. Oleś będąc już w nietrseźwym sta
li#  podciął konia, prędko zarwane sanki uderzyły 
dyszlem w pisrś matkę Olesia, a te tak silnie, iż 
w kilkunastu minutach żyć przsstała. Śledztwo sądo
wo w toku.

* Wypadki. Skutkiem silnych mrozów notują 
liczne ofiary. W powiecie bialskim znalazł śmierć 
przez zmarznięcie zarobnik Marcin Sokołowski w Mi
ku sz wicach, który w etanie nietrzeźwym wyszedł 
z domu r jednej koszuli; w powiecie borszczowskim 
żebrak Mykieta Kwaśniak ze S k tłj. W powiecie bu
czackim włośćanie Iwan Dkow i Mikołaj Pańko 
z Weleśniowa, oraz fornal Tymko Snihun z Dere- 
ohowa, który z innymi wiózł pszenicę do stacji kole
jowej w Buczaosu, a którego towarzysze uszli tego 
samego losu w ten sposób, że wyprzągłszy konie po
spieszyli konno do najtliższej osady. W powieeio do- 
lińskim zarobnik Michał Kardan i  Rachiuia. W po 
wiecie nowotarskim druciarz Józef Kaspriak, rodem 
z Białej, który z długiej wędrówki za zarobkiem po 
kraju, wracał właśnie na święta do domu. W po
wiecie nowosądeckim włościanin Felicjan Piętka z Ku
niny. W powiecie przemyślańskim gospodarz Aftana- 
zy Bedryj z Jaktorowa ; konie nieszczęśliwego, nawpół 
już zmarznięto, ocalił patrolujący żandarm. W po
wiecie rawskim włościanin Piotr Szmigel z Ławryko- 
wa i Marjanna Hładink z Chlewczan. W powiacie 
ropczyekim gospodarz Wojciech Jodłowski z Nieźwia- 
dy, który w stanie nietrzeźwym powracał i  Dębicy 
do domu. W powiecie śniatyńskim rolnik i  Zebra- 
nówki, Filip Bojcsuk. W powiecie tarnobrseskim 
izraslitka Gitla Ausiibel z Gorzyc, w drodze z tej 
miejscowości do Rozwadowa, oraz 18 h tn i Josol Kaopf, 
czeladnik krawiecki, wracający wieczorem z# Stro- 
wierzyna do Radomyśla. W  powiecie tarnopolskim 
na polaeh wsi Padyozyn, parobek Jan Osoba z Bo- 
liatkowiec. Wreszcie w powiecie trembowelskim, na 
drodze z Tarnopola do wsi Zazdrości izraelita Dawid 
Podhorcer, który jednokonnemi saneczkami powracał 
do domn. Znaleziono przy zwłokach kwotę 1500 zł. 
w gotówce.

* Stan p o w ie trz a . Obserwaterjum szkoły poli- 
teohniozuej donosi:

W ubiegłej debie wiatr zmieniał swój kierunek 
od SW do N, niebo było zamglono. Wczoraj nrzez 
cało przedpołudnie trwała zamieć śnieżna, po połu
dniu powietrze się nieco uspokoiło a śnieg polatywał 
nieznacznie. Łączny opad wynosił 5.4 mm. Dziś rano 
opadu nie było.

Temperatnra utrzymywała się wczoraj około —  
3.5" C. i osiągnąwszy w nocy —  4.8° C., poczęła 
się podiosić; przyczom wiatr zmienił kierunek swój 
na północny, a stan barometru podnosił się szybko, 
tak, że od wczoraj od 5. godziny wieczorem do 
dzisiaj do 9. rano przyrost jego wynosił przeszło 
10 mm.

Najwyższa temperatura była dziś rano — 
1.2° C.

Stan barometru zredukowany ua poziom morza 
był dziś o S rano 777.1 mm

Z powodu bałamutnie szyfrowanej depeszy me
teorologicznej z Wiednia, rezkład ciśnienia powietrza 
w Europie podany być nie może.

Prognoza na debę następną od 12. godziny 
w południe dnia 10. stycznia :

Wiatr o niepewnym kierunku, średnia tempe
ratura doby okeło —  1# C., niebo zamglone, po
wietrze wilgotne, mgliste i niespokojne, opad nie
znaczny.

* J a t r O , dnia 11. stycznia: św. H i g i n i u s z a  
— św.  A n y s y i.

— (S . Ch.) Monasterzyskr w styczniu 1888. 
(Sprawy gminne). Pomiędzy tntejszą gminą, jako 
ogółem, a frakcją chrzęścitaską, toczy się przez dłuż
szy szereg lat spór o drzewostany na pastwiskach 
„Podhorodne“ i ^Matesówka“. Chrześciańsoy członko
wie gminy bronili tego pastwiska, pomni, ie na niem 
walczyli ich przodkowie z dziczą tatarską i kozacką 
pod Chmielnickim. Chcąc jednak dać wyraz zgody 
i jedność., chcąc położyć krss wieczystym niesnaskom 
i połączonym z tem kosztom, chcąc nakoniec zadoku
mentować, że nigdy nie powodowano się ta tenden
cjami egoistycznemi —  wnieśli przez swych pełno
mocników do tutejszej rady gminnej d. 2. grudnia 
1887 propozycję, by znajdując* się drzewostany na 
pastwiskn „Matesówka* w drodze publicznej licytacji 
sprzedane zostały, a uzyskana za takowe eena kupna, 
po strąceniu kosztów speru wynoszących koło 1000 
zł. — zwrócić się mających chrześciaóskim człoikom 
gminy —  w jednej połowie była użyta ua rozszerze
nie i przeistoczenie tutejszej 2 -klasowej szkeły na 4- 
klasową, w drugiej zaś połowie na dokończenie gr. 
kat. eerkwi w Monasterzyskach, jaketeż, aby część 
przypadająca na szkołę złożoną została w ręce rady 
szkolnej okręgowej lub krajowej, zaś część przypada
jąca na dokończenie gr. kat. cerkwi złożono de rąk 
miejscowego gr. kat. proboszosa ks. Podlasseckiego, 
lub r ręce gr. kat. konsystorza w“ Stanisławowie. 
Owół rada gminaa na posiedzeniu odbytem 22. g ru
dnia 1887 przychyliła się do tej propozycji. Odnośna 
uchwała w tej sprawie ma być przedłożona Wydzia
łowi powiatowemu, lnb radzie powiatowej w Buoza- 
czu w myśl §. 99. u. g. do zatwierdzenia.

—  Z W a rsz a w y  donoszą: , Osławiony Mirosław 
Dob'jpń8ki uzyskał w swej nikczemnej misji „dla 
szczególnych poruczeń* towarzysza, równego sobie 
w gotowości do wszelkich gwałtów na rzecz russy- 
fikacji i sprawosławiania ludności zakordonowąj. Z 
Galioji przybyła rządowi rosyjskiemu ta świeża 
akwizaeja, o której zapewne wkrótce więcej i czę
ściej słyszeć będziemy. Teodor Bielecki, ów znany 
arlekin, który w r. 1885 w pożyczonym kostjumie 
galicyjsko-włośoiańskim szastał się po Petersburgu 
w czasie obchedu Metodyjskiego i na bankiecie to
warzystwa dobroczynno ci wygłosił słynną w swoim 
czasie mowę przeciw Austrji, przeniósł się na stały 
pobyt do Rosji i zaraz otrzymał od rządu intratne 
stanowisko. Nie oglądano się wcale na antecedencje 
tego indywiduum, nie zważano na to, że na przeszło
ści Bieleckiego ciąży oprócz politycznego przestęp
stwa także pospolite (oszczerstwo), wszystko to nic 
nie znaczy, skoro trafia się dobre narzędzie do 
akcji prześladow#ze: . Bielecki, jako czynownik, bę
dzie miał funkcje tego rodzaju jak Mirosław Do- 
brj&ński i jeżeli okaże tyle sprytu, co jego starszy 
towarzysz, wypłyn!e wkrótce tak samo jak ten 
ostatni, tła  razie tyle tylko dla przestrogi, bo indy
widuum to, mając jak Mirosław Dobrjański zadania, 
który'-h głównym wym ^iem  jest podstępne działa
nie, może na nieznających go bliżej sprowadzić nie
szczęście zwłaszcza w pierwszych czasach urzędo
wania, gdy wszelkiemi sposobami zechce sobie za
skarbić względy swoich inspiratorów i zdobyć silne 
stan1 wisko“.

— P a n n a  G ałkow ska , uczennica kursów far
maceutycznych, poślubiła w tyeh dniaeh w Leedjum 
p. Kild»na, lekarza wojskowego, obecni* wolnepra- 
ktykującege. Mąż zatem będzie zapisywał recepty, a 
iuna przygotowywała lekarstwa. Oblubienica pochodzi 
z okolic Sieradza w Królestwie.

—  Z C h e łm n a  donoszą D ziennikow i Poznań
skiemu, ż* panie należące de towarzystwa św. Win
centego h Panlo, odbywać muszą swe posiedzenia 
miesięczne pod tadiorem  policji. Użaliły zię na te 
do naczelnego prezesa, ale dotąd nie otrzymały ża 
dnej odpowiedzi. Panie niemieckie, należące także do 
tewarsystwa, oburzone na ubliżający dozór poliejanta, 
zaprzestały chodzić ma zebrania i towarzystwo, a mia
nowicie ubodzy, wielce na tem cierpią Jak się sdaje, 
władz* nie mają tu na oku tak polskości, jak raczej 
katolicyzmu, który osłabić pragną.

—  Oficer Wftngen, który koło Challon został 
postrzelony przez niemieckiego żołnierza (razem z Bri- 
gnonem), otrzymał 3. b. m. krzyż legii honorowej.

— W łamani* się do nrzędn pocztowego. 
Dnia 5. b. ra. włamali się do urzędu pocztowego 
w Wiszawie na Morawie niewyśledzeai dotąd zło
czyńcy, którzy z kazy zabrali gotówkę i pezyłki war
tościowe ogólnej i artośoi 800 zł.

—  R u c h  s o c ja l is ty c z n y  zaczyna znowu pilnie 
się objawiać pomiędzy belgijskimi robotnikami, zwła 
szcza w Hennegau. Jakiemi sposobami starają się 
anarchiści ruch ten podtrzymywać, mamy prsykład na 
tera, że Zoli powieść „Germlnal" sprzedają tam ma
sami po 2 centymy (1 et.) za zeszyt. Jeżeli ruch się 
wzmaga, to winni tomu takie właściciele fabryk któ
rzy wprowadzili znowu w życie surowe regulaminy 
pełne przepisów o karach pieniężnych ua robotników 
za każde, nawet drobne przewinienie. Mnożą się też 
oiągie strejki. Tak n. p. strajkują obecnie wszyscy ro
botnicy w kopalniach węgla kamiennego w Houssn, 
700 w Sars-Longchamps i 1000 szlifierzy marmuru 
w Console

—  Z Rzymu donoszą b. m. W rocznicę śmierci 
Wi ttora Emanasla odbyła się tutaj wspaniała mani
festacja narodu na cseśó króla i sjedioczonyoh Włoch. 
Liezne doputacje jawiły się na grobie Wiktora Ema
nuela, skladejąe wieńce. Król Humbert kazał naro
dowi wyrazić podziękowanie.

—  Deputowany irlandzki Lene został 9. bm. 
wskutek podburzającej mowy, którą miał 4. grudnia 
1887. uwięziony, a następnie za kaucją na welnośe 
wypuszczony.

— Szpieg rosyjski. Z Budapesztu douoszą nam 
telegraficznie, że 9. bm. aresitowano tam w antykwar- 
ni Adolfa Miillera młodego csłowieka, elegancko 
ubranego. Aresztowanie nastąpił* aa podstawi* taj
nego doniesienia. Polieja śledziła go już od dni kilku. 
Pokazało się, żs jest to profesor i  Moskwy. Który 
sporządsać miuł mapy. Znaleziono u nisg* rozmaite 
dokumenta, z których wniosknją, że jest to szpieg 
moskiewski.

W  Piotrkow ie sądzoną była w tych dniach
sprawa dwóch właśeieieli ziemskich pp. Ch. i Sz., 
obwiaionyoh o pojedynek. W  śledztwie sądowem obie 
strony przyznały autentyczność faktu, lecz wyzywa- 
jąey p. Ch. odmówił wyjaśnienia powodów wvznania. 
Wobec zupełnego przyznania się, usunięto badaaie 
świadków, i sąd po krótkiej naradzie wyd»ł wyrok 
skazuj,cy obu obwimieayeh na jednodniowy areszt 
domowy.

—  Ernest D a u d e t otrzymał rosyjski krsyż ko
mandorski order* Stanisława, za swoje sympatje dla 
Rosji, o której sawsze w pismach swoich twierdził, 
iż ona to uratowała Francję przed napadem Niemoów
w r. 1875.

—  W  Berlinie w tyoh dniach został wypuszczo
ny i  więzienia krawiee Rudolf Diemke, skazany 
w majn roku 1885. na 4 lata za fałazerstw* wekzli 
Obecnie okazało się, iż wyrok był wydany na pod
stawie świadomi* fałszywej przysięgi, złożonej przez 
akceptanta rzekomo sfałezewanych wekzli. Półtrzeeia- 
roczne więzienie zupełni* zrujaewał* ofiarę pomyłki 
sądowej i teraz dzienniki wzywają do składek na 
jej korzyść.
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—  Z Budapesztu donoszą 7. b. m. : Na nowo- 
roozną gratulację Maurycego Jokaja odpowiedział 
areyks. Rudolf: „Serdeczne dzięki za pańskie dobre 
życzenia, na które moja żona i ja  odpowiadamy, ży
cząc panu z głębi naszego serca powodzenia i skutku 
pańskioh patriotycznych usiłowań. S p o d z i e w a m y  
s i ę ,  i ż  N o w y  r o k  p r z y n i e s i e  s z c z ę 
ś c i e  n a s z e j  o j c z y ź n i e .  Cieszę się, iż z po
czątkiem lutego będę mógł pana widzieć w Buda
peszcie."

— Choroha niem ieckiego następcy tron*.
Z Sau Remo donoszą 7. b. m. : Powietrze jest prze
cudne. Następca tronu ma się z każdym dniem lepiej 
i urządził dziś przejażdżkę. Przybył tu dziś wielki 
książę badeński i udał się po południu do Cannes. 
Lekarzom pielęgnującym go perozdawał następca tro
nu następujące podarunki noworoezne : dr. Mackenzie 
otrzymał piękuy garnitur przyrządów chirurgicznych, 
dr. Krause szpilkę brylantową, dr. Schrotter dwio 
pyszne wazy japońskie, dr. Bergmann nakrycie s sre
bra na 24 osób, a dr. Schmidt złoty kałamarz.

— Z Monte Carlo dochodzą przerażające wia
domości. Na drngi dzień świąt Bożego Narodzenia 
wydarzył się ósmy w grudniu wypadek samobójstwa. 
Obwiesiła się młoda kobieta, przegrawszy wszystkie 
pieniądze i klejnoty. Z początku grała z wielkiem 
powodzeniem.

— Erm enegildo Capełlo, kapitan marynarki 
portugalskiej przybył teraz do Mozambiku po odbyciu 
ośmiomiesięcznej niezmiernie trudnej podróży w po
przek Afryki z San Paulo do Leanda. Takieli podró
żników, co tę drogę odbyli, możnaby na paleach jednej 
ręki policzyć.

— K e d a k to r  „ t r o r m a n j i“, Andrzej Kunemund, 
został skazany sa artykuł, demagająey się prsywró- 
otnia klasztorów, przez ssnat karny na grzywnę 150 
■tarek.

s— Katastrofa fabryczna. W nocy z 29. na 
30. grudnia, w odległych o 12 wiorst od Białego- 
■toku Worossyłłach, miejscowości w powiecie sokól- 
skim leżącej, w fabryce szody (wełny sztucznej), w ła
snością kupea białostockiego, N. Cauznera będątej, 
zdarzył się straszny, w skutkach swyoh przerażający, 
peżar. Zanim stróż neoDj spostrzegł szerzący się 
z niezwykłą gwałtownością wewnątrz jednej z sal 
parterowych ogień, cały drewniany, jednopiątrowy 
gmach fabryczny stał już w płomieniach, a z nich 
raz po razie wydobywały się okropne jęki ludzkie i 
płacz rozpaczliwy ginącyeh w ogniu 12-tu robotnie 
fabrycznych. Z liczby kilkudziesięciu pracujących 
w fabryoe osób, trzydzieści kebiet przeważnie mio- 
■zkającyoh w bardziej odległych wsiach okolicznych, 
nocy taj apało w fabryce. Z tych 18 esób ulokowało 
*ię na dole, l t  zaś (11 młodych dsiewosąt i 1 za
mężna kobieta, matka troiga dzieci) spało na piętrze. 
Pierwsze i łatwością uratować się w porę jaszcze 
zdołały, ostatnich zaś 12 spaliły się żywcem wszyit- 
k ie ! Runęła podłoga, a z nią i one wszystkie pospa- 
dały na gorejący stes szmat przeróżnych, belek, m -  
ssyn i warsztatów Za chwilę była to juś tylko jedna 
masa monstrualnie pozeszpecanycb, poczerniałych eiał 
ludzkioh i zwęglonych kości I Pogrzebano je wszyst
kie razem we wspólnym grobie.

— Powieszono na drodse z Langenlois do 
Zóbing pod Krems sekretarza gminy komisarza peli 
cji Leopoida Pasehinga, znienawidzonego przez ludność 
wiejską ■ powodu surowości. Pasching został znale- 
ssiony powieszony na poręezy drożnej. Samobójstwo 
jest wykluczone, był to akt zemsty.

— K o n k u rs  rozpisał rząd francuski na skonstru
owanie prostego, a wygodnego aparatu, za pomocą 
którego możnaby wykrywać fałszowanie spirytualiów. 
Nagrodę naznaczono w wysokości 50.000 fr.

—  Pożałowani* godny wypadek zdarzył się 
się w Petersburgu w nocy z soboty na niedzielę. 
Kapitan gwardyjski, Bityngow saprosił do siebie kre
wnych i przyjaciół, a między innymi także swego 
teścia radcę stanu Bilińskiego. Przez nieuwagę słu
żącego napili się gospodarz i jego teść zamiast auy- 
iówki — p<> kieliszku ejankali. Bityngowa zdołano 
dzięki spiesznaj pomooy lekarskiej uratować, ale jego 
teść wyzionął ducha w chwilę po wypiciu sabójesego 
trunku.

—  W O s trz y h o m tu  (Gran) na Węgrsesh rorstraj- 
gniętym wkrótce zostanie proces senzacyjDy. Były plenipo
tent jeaeraliy dóbr prymasowskich radea Jan Forster 
zaskarżył prym asa Simona o zapłacenie mu kwoty 
158 718 zł., która należy mu się na podstawie kon
traktów z poprzednikami Simona — a który mn ten
że wypłacić nie chce.

—  Z M a d ry tu . Zaproponowano reprezentantom 
Stanów zjednoezonych i hiazpańsko-amery kańskiej re
publiki uroezysty obchód w r. 1892, 400 letniego ju- 
bilenszu odkrycia Ameryki. Hiszpania zamierza po- 
■tawić ku uczczeniu Krzysztofa Kolumba pomnik w 
pobliżu Hueleva. Rządy europejskie i amerykańskie, 
jako też towarzystwa geograficzne i naukewe eałego 
świata mają być zaproszone do wyałania reprezentan
tów na tę uroczystość jubileuszową,

—  D e fra u d a c ja . Neue Badische Landes-Ztg. 
°głaaza, że niejaki J- M iinch, praeująe jako buohalter  
firmy R ć eh lin g -  K lin g en b irg , d o p u ścił się  n a  tejże 
Niekorzyść defraudacji w wyaokości 1 4 0 .0 0 0  m arek, 
tym m ianow icie sposobem , że system atyczn ie  fa łsa o -  
Wał k s ięg i rachunkow e. M iin c h a , który niedaw no  
■budował cztery kam ienice, uw ięziono.

* W y p a d e k  n a  k o le i .  Dnia 2. bm. po godzi
nie 11. -wieczór, przy odejściu poeiągu ciężarowego 
ze stacji w Jarosławiu, hamownik Wojciech Zielonka 
wskoczył na stopień wsgonu, kiedy już pociąg był 
w ruchu, poślitnął się i upadł tak nieszczęśliwie, że 
koło zgruchotał# mn lewą nogę. Pa opatrieniu bez- 
zwłocznam nogi przea miejaoowego lekaraa kolejowego, 
odesłano Zielonkę najbliższym pociągiem osobowym, 
w towarzystwie felczera, do szpitala powszechnego 
we Lwowie.

— A. C san ad y . Wieść rozgłoasona o śmierci 
tego członka partji niezaw isłyh w sejmie węgier
skim. okazała się prostą mistyfikacją. Csanady, ba
wiący obecnie w Kereki, nietylko nie umarł, lecz na
wet wcale chory nie był i nie jest.

Teatr, literatura i muzyka.
— W t e a t r z e  dziś konoert skrzypka hiszpań

skiego Sarassate t  współudziałem paryskiej pianistki 
pani Berty Mars. Przedstawienie rozpocznie : „Zrzę- 
dność i priekora* komrdja w jednym akcie Aleksan
dra hr. Fredry. Między pierwszą a drugą częścią kon
certu przedstawioną będzie komedja w 1 akcie s fran
cuskiego „Nr. 36 i 37“ .

Jutro drngi koncert Sarassatogo. Dodane będą 
dwie jednoaktowe kemedje : „Pomyłka* i „Zaślubiny 
z przeszkodami".

W piątek po raz pierwszy „Galeoto" dramat 
z hiszpańskiego, w sobotę „Rigolletto" opera.

Dnia 21. bm. „Afrykanka“ z panią Dotti w par- 
tji tytułowej.

— M i ę d z y n a r o d o w a  j u b i l e u s z o w a  
w y s t a w a  s z t u k i  w W i e d n i u .  Wystawę tę 
przyrzekły wszystkie państwa obesłać, a powołane do 
jej urządzenia organy, ezynią gorliwe aabiegi, aby 
wypadła wspaniale.

Protektorat objął, jak jnż donosiliśmy, areki. 
Karol Ludwik.

Wystawa obejmować będsie dwa działy. Pierw- 
zzy historyczny, pomieści utwory tyeh artystów austry- 
jackieh, którzy praoują od ehwili objęeia rządów przez 
oesarza Franciszka Józefa. Będzie te tedy liejake 
zbiór dokumentów do hi«terji rozwoju sztuki w Au- 
atrji w przeciągu ostatnich lat czterdziestu.

W drugim działa, międzynarodtwym, znajdą 
pomieszczenie dzieła najsławniejszych artystów całego 
świata i  czasów ostatniego sieśeioleeia 1882 -1 8 8 8 .

Ponieważ wystawa także pod względem lleze- 
bnym będzie się przedztawiała imponujące, powstał 
więc projekt, iżby Kiinstlerhans rozszerzyć przez przy
budowanie nowege skrzydła.

Wystawa trwać będzie tylko trzy miesiące, mia
nowicie ed 1. marca do ostatniego maja br. Dzięki 
kosztewnemi oświetleniu elektryeziemu, któro zresztą 
się opłaci, bo pozostanie na zawize do dyspozycji 
Kuustlerhausu, będzie mogła publiezieść zwiedzać 
wystawę cediiennle do godziny 11. wieesorem.

Opróci zwykłego katalogu, zamierza komitet 
wydać ozdobny katalog {Ilustrowany, a nadto efeme
rydę literacką, która co do wartości treśoiewej prze
wyższałaby tego rodzaju wydawnictwa.

Na sakupno obrazów z wystawy przeinaczyło 
ministerjum oświaty i rada miasta Wiednia po 20 ty
sięcy złr.

Z kowieńskiego powiatu donoszą nam, i i  
tam  znajduje się kilkunastotysięczny obóz niere
gularnej jazdy rosyjekimj pod s tra tą  kozaków, aby 
się nie rozpraszali i nie rabowali Uzbrojenie tej 
jazdy, złożonej z Tungizów, Czeczeńców itp. ma 
być więcej niż prym ityw ne.

Dział ekonomiczny.
G iełda zbożowa. Z Wiednia donoszą 9. bm.: 

Usposobienie mdłe. Pssenioa 7.73, żyto 6.22, owies 
6, na kukurudzę nie ma popytu.

N a f t  a. Nowy Jork 7.62, Filadelfia 7.62.
W ie d e ń  d. 9. styesnia. Na dzisiejszy targ 

bydła rzeźnego przypędzono 2781 sztuk opasowego, 
i 723 sztuk chudego, ogółem 3504 sztuk bydła. 
Pomiędzy te mi z Galioli przypędzono 765 sztuk opa
sowych i 32 sztuk ohudych; z Bukowiny sztuk opa
sowych 194 i chudych —  sztuk. Ogółem przypędzo
no o 638 sztuk więcej niż zeszłego tygodnia. Z Ga
licji przypędzono o, 81 sztuk mniej niż zeszłego 
tygodnia. Przebieg targu był średnio dobry. Ceny 
za najlepszy towar o 1 zł. wyższe niż w zeszłym 
tygodniu. Nie sprzedano 44 sztuk.

Płacono g a 1 i c y j s k o - b u ko w. woły opa
sowe po 47 do 52-—  *łr., towar przedni po 53 
do 57 zł., wyjątkowo 59 zł., węgierskie woły opa
sowe po 47 do 54 zł., towar przedni 55 do 60 zł. 
z innych krajów koronnych woły opasowe po 50 
do 55 złr., towar przedni po 56 de 60 ił., wy
jątkowo 61 do 64 zł.; krowy i buhaje po 48 do 52 
z ł , za cetnar metryczny towaru zabitego. Płacono 
bydło chude po 21 do 112 złr. za sztukę.

* Cesarz Franciszek Józef przyjmował do 6 . bm. 
P°sła hiszpańskiego, który wręczył listy uwierzytel
niające jako ambasador przy dworza austrjackim.

* M ian o w an i* . Docent prywatny przy uniwer
sytecie lwowskim, dr. Ernest Till, otrzymał tytuł 
■Wyozajnego profesora uniwersytetu.

Inspektor podatkowy, Jan Skublicki w Droho
byczu, aostał mianowany starszym inspektorsm po
datkowym we Lwowie.

Minister oświaty mianował nauczyciela szkół 
Indowych, Stanisława Tokarskiego, drugim inspe
ktorem szkolnym dla okręgu ezkolnego złoczow- 
skiego.

Namiestnik przeniósł le] r ia  powiatowego, dr. 
Władysława Skalskiego, na własną prośbę, z Sanoka 
do Sambora i poruezył mu służbę sanitarną w po- 
wieoie sambarskim i rudeckim.

Rada szkolna krajowa zamianowała tym ozaso- 
"Wego nauczyciela, Józefa Stypułę w Tarnawie dolnej, 
rzeczywistym nauczycielem tamże.

* O d z n a c z en ie . Cesarz mi&nował hr. Leopol
da Keziebrodzkiego tytularnym sekretarzem lsga- 
cyjnym.

* B a l p ra w n ik ó w , jak się dowiadujemy, odbę
dzie się nieodwołalnie 1. lutego br. w salach kasyna 
miejskiego. W spaniała dekoracja sali jakoteż prześli
czne porządki tańców, jakie przez komitet balowy ża
rn wionęi zostały, każą się spodziewać, że bal ten bę-

zie naj wietniejszym w tegorocznym karnawale.
D a r . Cesarz udzielił z prywatnej swej szkatuły 

gminom : Droglni. ,  Brzączowi.ze i Oaiec.au,, w po 
wiecie myślenickim, na budowę szkoły w Drogini, za
pomogi w kwocie 150 zł.

* K o n k u rs  rozpisało ministerstwo celem obsa
dzenia opróżnionej posady lekarza powiatowego wzglę
dnie asystenta sanitarnego. Termin do 20. bm.

Ostatnie notowania produktów. 
z d. 10. styczn ia  1887.

L w ó w : pszenica 6 20 do 6 75. żyto 4.30 do 4 90 
jęczmień 4.— do 5 6 0 , owiee 4 -  do 4 5 ) ,  groch 4 r0 do 
8 —, wyka 4 — do 4.60, rzepak 9.50 do 10 75, lnianka
 do'-*-.—, k«niozyna czerw. 2 3 .- -d o  42,— , koniczyna
biała 4 0 — do 41 —, koniczyna czwedzka — .— do —. — .

T a rn o p o l: pszenica 6.— do 6 60. żyto 4 10 do
4 30 jęczm ień 3 75 dc 6.50. owies 3.90 d o  A40, er»«b
4 .- -  do 8 .—, wyka 3 85 do 4.60, rzepak 9 50 do 10 60,
lnianka — do —.—, koniczyna oserw 2 7 .— do 41 ,
koniczyna biała 40 — do 4 3 .—, koniczyna szwedzka — .—
do — .—.

Podwołoezyska : pszenica 6 — do 6 50. żyto 4 .—
do 4 65, jęczm . 3.50 do 6 .—, owies 4 25 do 5 20, groch
4 — do 8 . - ,  wyka 3.75 do 4.35, rzepak 9.— do 10.50, 
lnianka — . do — .—, koniczyna czerwona 26,— do 40,—, 
koniczyna biała 37 -  do 50,—, koniczyna szwedzka — .— 
do — .

J a r o s ła w :  pszenioa 6 50 do 7.— , żyto 4 4 0  do
5.— , jęczmień 4. : do 6.50, sw les 4 65 do 5 55, groch 
4 75 do 8.50, wyka 4.10 do 4.80, rzepak 9 65 do 11.— 
lnianka — .— do — ,— , koniczyna czerwona 28 .— do 
42 —, koniezyna biał* 40 — do 55 —, koniczyna szwedz.

W szystko za 1UO kilo netto bea worka.
Chmiel za 56 kilo lo o o  Lwów 25—  do 45 .— nomi- 

nalnie. Nowy chm iel od —.— do —.— za 56 kilo.
Okowita ia  1.000 litr . pro. looo Lwów 24 25 do

24 75
Usposobienie m dłe. Rezerwa w zaknpnie.

Ostatnie wiadomości.
Od naszego korespondenta krakowskiego o- 

trzyuoujemy doniesienis, iż w powiatach gubernii 
kieleckiej, naprzeciw fortecy Krakowa, liczba żoł
nierzy nie je s t dalej powiększaną ; i tak  w Miecho
wie i okolicy stoi 14 pułk dońskich kozaków — 
w Olkuszu i Miechowie, tndzież okolicy rozłożony 
je s t 27-rny pułk piechoty witebskiej ze sztabem  
w Pilicy — w Jendrzejow ie i okolicy znajdnje 
się jeden pnłk dragonów — a nadto we wszystkich 
tych powiatach rozłożoną je s t jedna brygada ar- 
ty lerji polnej. N atom iast wzdłuż snehej granicy 
gnbem ii radomskiej i lubelskiej nadciągają pod 
pozorem wzmocnienia kordonu straży granicznej, 
stanowiącej potrójny pierścień, nowe pułki koza- 
ekie, których sztaby pałkowe pozostają w B ił
goraju.

Sejm galicjjski.
Posiedzenie XIX. d. 10. stycznia. Początek

0 godz. »/* 12 w południe.
Pp. Knziebrodzki Szczęsny i Brykczyński 

etrzym ali 5-dniowe nrlopy.
C z ł o n e k  WydziałH krajowego dr. H o - 

s z a r  d odpowiedział tymczasowo na in terpelac ję  
p. H&nsnera w sprawie łam ania żeber na Kul- 
parkowie. Chory szałowy (hr. Izydor Dziednszycki), 
którego los był przedm iotem  interpelacji, został 
przywieziony do zakłada d. 13. grudnia, a o wy
padku złam ania żeber ehoremn, doniosła dyrekcja 
zakładn W ydziałowi krajowemu d. 28. grndnia, 
tj. prawie bezpośrednio po tern, kiedy sam a przy
szła do wiadomości o wypadku. W ydział krajowy 
oddzielił sprawę uszkodzenia cielesnego od kwestji 
zaniedbania obowiązków służbowych przez fnnkojo- 
narjnszów zakładu. Pierw sza ‘sprawa należy bez
warunkowo do kom petencji sądu, który natych
m iast (29. grndnia) został uwiadomiony. Drngą 
sprawę uczyniono przedmiotem bardzo surowego
1 ścisłego śledztwa dyscyplinarnego, które wyto
czono dyrektorowi zakładu, prymarjuszowi i se- 
kundarjnszowi. Śledztwo prowadzą członkowie Wy
działu krajowego pp. Bereżnicki i H oszard z przy
braniem  urzędnika p. Abgarewicza. Obżałowanych 
jnż przesłuchano. Świadkowie i rzeczoznawcy będą 
dopiero przesłuchani, a wynik śledztw a będzie 
udzielony sejmowi. Tymczasem ehory zm arł. 
Sekcja zwłok wykazała mnóstwo zmian chorobo
wych, a między innem i także złam anie 4 żeber, 
które j e d n a k  n i e  m a  b y ć  p r z y c z y n ą  
ś m i e r c i .

Przechodząc do osnowy interpelacji, dr. H o
szard pow iada: Zarzut opieszałości ze strony kie
rownika zakładn, wymaga pewnego sprostowania. 
W inowajca nie uciekł, ale pozostawał w służbie 
owego chorego do d. 31. grudnia, t j .  jeszcze czte
ry dni po wykryein wypadku uszkodzenia ciała, 
i doniesienia do sądu. Chory był s niego zadowo
lony i nazywał go swoim „przybranym  synem.* 
Dooiero d. 31. grudnia winowajca wydalił się z 
zakładu, pozostawiając jednak swoje rzeczy i ksią
żeczkę służbową, lecz d. 2. bm. powrócił i został 
odstawiony do sądu, gdzie dotychczas pozostaje. 
Zarzut tedy ułatw isnia mu ueieczki odpada.

Drugi zarzut podaosi interpelacja, że w cią
gu roku 1887 dziesięć analogicznych wypadków 
doniesiono sądowi. I  ten zarzut wymaga aprozto- 
wania. Nie 10, ale 19 razy dawała dyrekcja znać 
proknratorji o różnych wypadkach. Z tych jednak 
tylko 5 wypadków stało się w sam ym  zakładzie, 
a t y l k o  j e d e n  (właśnie ten  ostatn i, który jest 
przedm iotem  interpelacji) został spowodowany 
przez służącego zakładu. Inne doniesienia tyczą 
się takich wypadków, ja k  skaleczenie przez samo- 
go chorego, lub przez drugiego ehorego, np. w y
skoczenia chorego z okna bądź w celach samobój
czych, bądź w colach ucieczki. W innych 14 wy
padkach c h o r z y  p r z y b y l i  j u ż  d o  z a k ł a 
d u  s obrażeniami rozm aitem u

Pytania interpelantów, eo do śledztw a dy- 
seyplinaraego znalazło już odpowiedź w ism ym  
fakcie jego wytoezenia i prowadzenia. Odpowiedź 
na pytanie drngie, iż W ydział krajowy nie uzna 
za potrzebną zm ianę instrnkeji, zaw isła od rezul
ta tu  śledztwa dyscyplinarnego, i W ydział krajowy 
niezawodnie postąpi wedle aiego. Na pytanie trze
cie, a ia li W ydział krajowy nie obmyśli sposobów, 
aby nzyskać l e p s z y c h  d o z o r c ó w  nadmienia 
szanowny referen t sanitarny W ydziału krajowego, 
że służba w naszym  zakładzie obłąkanych nie jest 
dostateczną. D zisiaj na 6 eboryeh I I I .  i I I .  klasy 
przypada 1 dozorca, a na każdego chorego I. k la
sy także jeden dozorca. Obeenie na 254 obłąka
nych mężosyzn III . i II . klasy powinno być 40 
dozoreów, a na 6 chorych I. lćlasy pięcia, razem  
tedy 45. jest zaś 38 tj. brakuje 7, i trudno ieh 
dostać. N ik t się nie ehee zgłaszać, a będsie jetzeze 
gorzej wskntek powołania wieln do wojska. K ilku 
i  nich mimo niesłychanie ciężkiej służby służy 
już no 10 lat, odznaczając się pracowitością i 
ludzkością. Służba ciężka i rygor nadzwyczajny 
odstrasza lndsi od tyeh posad więeej, aniżeli niz- 
kość zapłaty. Ludzie ei są dniem i nocą zam knię
ci razem  z obłąkanym i, a tylko raz na 2 tygodnie 
m ają wychód półdniowy dla odpoezynkn. Polepsze
nie w iktu, kwinkwenia i zapewnienie emerytury 
mogłyby wpłynąć na przynętę ludzi sposobnych 
do tego ciężkiego zawodu.

Na wniosek p. H a u z n e r a  postanowiono 
otworzyć dyskusję uad odpowiedzią interpelacyjną, 
eo nastąpi po wyezerpanin porządku dziennego.

Spis petycyj sięga do cyfry 1013.
Z porządku dziennego w pierwszem czyta

niu odesłano do kom isji trzy  sprawozdania W y
działu k ra j., m iauowicie o projektowanych zm ia
nach sta tu tu  Banku krajowego, o e m e ry to m  dla 
dr. W ład. Skalkowskiego, lekarza k raj. szkoły 
dublańskiej i o przydzielenie gminy Pokropiwny 
do reprezentacji powiat, w Tarnopolu.

P. W ładysław hr. B a d  o n i  imieniem W y- 
działn krajowego przedłożył projekta, przedłuża
jące pobór kopytkowego gminem m iast Brzełan, 
Staniaławowa, Przem yśla, Rzeszowa, Tarnopola i 
Kołomyi.

Dr. W a y g a r  t  domagał aię pozwolenia, aby 
w Przem yśla można poatawió jeszcze dwie ro g a tk i: 
■a ul. S trzeleckiej i Kopernika. W niosek ten 
upadł.

P . ks. S i e c z y ń s k i  zwrócił uwagę, że 
przy rogatkaeb w Tarnopola praktykuje się na 
ogromną skalę przekupstwa, tak, że do m iasta 
nic się dostać nie może.

Z uwagi tej przyrzekł p. referen t skorzystać 
i wydać odpowiedni reskrypt do zwierzehnośei 
gminnej w Tarnopolu, poezem wszystkie wspo
mniane projekta uchwalono.

Na wniosek komisji budżetowej, referowany 
przez p. Hausnera, uchwalono dla pierwszej kolo
nii leczniczej w Rymanowie subwencję 300 złr.

P . J a w o r s k i  imieniem kom isji drogowej 
przedłożył projekt do nowelli o d o j a z d a e h  
k o l e j o w y c h .  Zmiany proponowane zostały wy
wołane sporam i z zarządami kolejowemi i są wła
ściwie autentyczną in terp retacją  pierwotnej ustawy, 
na którą to in terpretację §§. 1, 4 i 5 obowiązu
jącej ustawy zgodził się także rząd.

H r. W ład. B a  d e  n i  wyłuszczył powody, 
które wywełały potrzebę noweli, mianowieie po
trzebę położenia tam y nieskończonym zatargom  
s kolejami żelaznem i i sa leeił przyjęcie ustawy.

Ustawę przyjęto bez dalszej dyskusji.

(Dek- nast.)
O godzinie 31/* przerw ał m arazałek posie

dzenie do godziny 8 wieezorem.

m m „Gazity Narodowe]'1.
Wiedeń d. 10. stycznia. Półurzędowo 

donoazą, że Rada państw a d. 24. bm. na no
wo się zbierze. W takim  razie mógłby nasz 
sejm obradować tylko do 21. bm.

Budapeszt d. 10. 6tycznia. Dziennik 
urzędowy ogłasza, że hr. Stefau Keglevich, 
na własną prośbę uwolniony został ze stano
wiska intendenta teatrów nadwornych. Sekre
tarz stanu Beuiczky, obejmuje w tym tygo
dniu prowizorycznie funkcję intendenta.

Budapeszt 10. stycznia. Bndapester Corr. 
otraymuje z Berlina wiadomość, według któ
rej zaraz po przybyciu Bismarka do Berlina, 
zamierza rząd niemiecki zaprosić rząd austro- 
węgierski do rokowań względem zawarcia 
traktatu handlowego na podstawie osobnej 
taryfy cłowej.

Praga d. 10. stycznia. Komitet wyko
nawczy niemiackich mężów zaufania zamierza 
zwołać ewentualnie walne zebranie tych mę
żów dla powzięcia ucbwały względem zapo
wiedzianego, ale jeszeze nienadeszłego pisma 
marszałka krajowego, ks. Lobkowica w spra
wie rokowań ugodowych. Jak się zdaje, za
padnie uchwała, aby nia wybierać komisji, 
z powodu, że rokowania nie są przez rząd 
zainicjowane.

Berlin d. 10. stycznia. Między Frie- 
drichsruhe, gdzie Bismark w wybornem zdro
wiu przebywa, a Petersburgiem toczy się od 
kilku dni formalna komunikacja dyplomaty
czna. Chodzi o rokowania w sprawie Bułga- 
rji, w których Bismark znowu w roli „uczci
wego macklera* pragnąłby sprowadzić har
monię między pretensjami Rosji a interesami 
Austrji.

Berlin d. 10. stycznia. Według urzę
dowo ogłoszonego biuletynu, objawy kataral- 
nę u cesarza Wilhelma nie ustają, i zdrowie 
jego ciągłej wymaga staranności. Według 
prywatnych doniesień, cesarz za radą lekarzy 
przeleżał wczoraj cały dzień w łóżku.

Berlin d. 10. stycznia. Kreuzzłg. po
dając wiadomość o przesunięciu nowych dwóch 
dywizyj z głębi Rosji na zachód, uważa ten 
krok za uzupełnienie armii nadgranicznej.

Berlin d. 10. stycznia. Reichsanzeiger 
polemizując ■ usprawiedliwieniem redakcji 
gotajskiego almanachu, że podane tam o ks. 
Ferdynandzie daty otrzymała wprost od rzą
du bułgarskiego, wyraża ubolewanie, że po- 
mieniona redakcja przywiązuje większą wagę 
ds obcych doniesień, niż do infurmacyj wła
snego rządu.

Reichsanzeiger dodaje, że pod względem 
dyplomatycznym może być Bułgarja tylko 
przez Portę reprezentowana, i że tylko rela
cje z Bułgarją przez Portę mogą mieć urzę
dowe znaczenie.

Rzym d. 10. stycznia. Ossermtore Ro
mano, orgaa watykański, polemizując z Ri- 
formą (ob. Przegl. poi.) oświadcza, iż kurja 
apostolska nic innego nie uczyniła, tylko że
0 zaehowani# dóbr bractwa „Hermagasti*
1 o zwrot dóbr opactwa San Paolo kroki po
czyniła.

Rzym d. 10. stycznia. Papież przyj
mując posła niemieckiego, hr. Briihla, wy
raził nadzieję, że cesarz Wilhelm doł<>ży i 
nadal wszelkich starań, aby prowadzić to 
dzieło pojednania, z którem wiążą się inte- 
resa niemieckich katolików.

P ary i d. 10. stycznia. J. d. Debats 
zapewnia, że ambasador francuski w Berlinie 
Harbette, zgoła żadnego polecania nie otrzy
mał od Carnota, — aby zapewnił cesarza 
Wilhelma, iż dopóki on będzie prezydentem 
rzpłtej, wszelkich dołoży usiłowań celem u- 
trzymania i zabezpieczenia pokoju.

Mantua d. 10. styczuia. Pom nik, 
wzniesiony ua cześć poległych w r. ,1 9 6  
żołnierzy a u s trjack ich , francuskich i wło
skich, wczoraj odsłonięty został na cmen
ta rz a  Catatoue w obecności attaazów wojsko
wych austrjackiego i fraucuskiego, tudzież 
francuskiego konzula jeueralnego z Medjolauu 
i włoskiego jenerała Corsi.

Attasz austrjacki odpowiadał na prze
mowy prefekta i burmistrza, dziękując imie
niem rządu swrego. Konzul francuski pod
niósł, że obecność przedstawicieli Anglii, 
Włoch i Francji jest wymowuem świadectwem 
serdecznej zgody i wzajemnego szacunku, tu
dzież czci dla poległych.

W ie d e ń  4. 10. stycznia 1 godz. 40 min. po
południ*. Akcje kredytow e S69 75. Akcje alpejskie 
Tow. górniczego 27 50. Akejs węgierskie Banku 
kredytowego 100.25. Akcje Banka anglo-anstrja- 
ekiego 100.25. Ako)e Unioahanku 191.50. Akcje 
kolei Karola Ludwika 193.— . Akcje kolei Półno
cnej 245.50. Akeje kelei Południowej (Lombardy) 
84 50 Akeje kolei Alffildzkiej 172.75. Akcje kolei 
Państwowej 212.75. Akeje kolei Lw.-C*er«. 210.50. 
Akcje kolei węg -półioeae-wechoduiej 154.25 Losy 
komunalne wiedeńskie 1*8 25. Akoje Tow. tureckiego 
— .— . Galie, oblig. indemniz. 99.75. Akąje kolei 
półn eno-iaehod. (lit. B. Ilbothal) 160.— . Losy re
gulacji Oisy 128 50. Akcje Banku dla krajów koron
nych 206.— . Renta węg. złota 4 pret. 97.40. Akcjo 
Bankrerelnu 86.50. Boiyjeki robol papierowy 110.25. 
Loey premjowano węg. 119.50.

Berlin d. 9. «tyoznia godz. 3 m. 30 popoł. 
Rosyjeki rubel papierowy 177.45. Akcje austrjackie  
kredytowe 140.37. Akcje kolei Karola Lndw. 78.37. 
Auetrjackie banknoty 160.70. Akoje kolei poładn. 
(Lombardy) 34.62. Rosyjska pożyczka wschodnia 
58.85. 5 prot. listy Królt-stwa Polskiego 54.60.

wicz z Tyczyna, G. Romer zZ»besca. B Chrzązicz z Sło 
wity. W. Gniewosz z Złotego Potoka. J E dós z Wiednia
S. Szabo Gera z Budapeaztu. A. B isset z Pieczenice. J  
Rappapnrt z Wiednia.

H otel Langa. A. Rndaknwuki z Jeziór a. St. Ja
kubowski z Zubiwy. M. L Frankel i A. Witosławski z 
Brodów. J. Raueh z W iednia. I«. Pinales z Tarnopola. J. 
Mrazek z Krakowa

H otel Żor la  F. hr. Hompeach z Rudnika K. 
Chodkiewicz z Podola ros. M hr. Borkowski z M ielnicy. 
T K ielanowski z Kozłowa. Z Obertyń»ki z Cieląża. A. 
hr. W odzicki i  Olejowa.

Wiadomości giełdowe.
L w ów  dnia 10 stycznia. (Z izb y  handlowej.)

I. Akeje na sztukę.
płacą Udają

Kelej ea lic . Kar. Lndw. 200 s ł. m k. . . — .— 199 —
Kolej L w ow .-C zer.-Jacka.................................— .— 214 —
Banko hypoteoznego gal. po 200 zł. w. a. — 281 — 
Banku kredyt, galicyjskiego po 200 z ł. w. a . . —.— 2 1 6 .-

n . Listy zastawne za 100 złr.
Baaku hypoteoznego galicyjsk iego 6 '/a . .  — .—

5 % . . 9 7 . -  98.25
* ,  gal. 5*/» wyl. IO*/, pr. 9 j  75 101.—

Banko krajowego 4 1/ , / ,  les. w 51 1. . - 94 — 95.50
Towarzystwa kred. galio. 5 * | , .........................  99.60 101 —

.  kredyt, gal. ziem. 4° /o • • • "6 —

.  kred. gal. ziem . 5% los. w 371. 99.60 101 —
„ kred. g. ziem. 4°/, los. w 41 Vt 1- —. — 92 —
„ kredytowego gal. ziem. 4 ,/», /0

los. w 52 L   93 70 96 20
.  kred. gal. ziem . 4*|( los. w 56 1. — .— 9 1 5 0

111. Listy dłużnt za 100 zł.
Gal. Z. kred. włos. w likw. (d. 6 pr.) 3% —■— 54.—
Gal. Z. kredyt, w łość. (d. 5<yo) 2V ,70 . . *»■ -
Ogóln. roln. kredyt, sakł. dla Gal. i Bnk.

6% los. w 15 l a t ..................................—
IY. Obligl za 100 zł.

Indemnizaeyjne gaitu /j. 5c/0 m. k. . . . 99.50 101.— 
Kom. banku krajowego 5%  w a. I om. . 10J.— 101.— 
Pożyezka krajowa z r. 1873 6% w. a. . . — II 6.—  
Pożyczka krajowa 1883 41/ ,0/ , ....................... — .— 94 6 0

Y Losy
Loey m iasta K r a k o w a ........................................— .— 19 50
Losy m iasta S t a n is ła w o w a .............................— .— 85.50

V I. M onety.
Dukat h o le n d e r s k i   5.88 5.98
Dnkat cesarski . . . \   5.90 6 .—
N a p o le o n d o r .........................................................  9 95 10.05
Półim perjał r o s y j s k i .............................................10.34 10.45
Rnbol rosyjski s r e b r n y ......................................... 1 4 0  1.50
Rnbel rosyjski papierowy ...............................1 0 9 ' |,  l . l l ’/«
100 marek n i e m i e c k i c h   61.80 62.50
Srebro za 100 z łr ................................................... — .— — .—
Knpony w s r e b r z e ............................................. —.— —.—

Rubryka „ N a d e s ła n e 11 nie pochodzi od Redakcji 
która też żadnej odpow iedtialaości za nią uie przyjm uje.

Nadesłane.
.Podziękowanie.

Prebendarinsze Zakłada św Łazarz*, jako m ieszcza
nie podupadli, swemo obecn-mu dyrektorowi, aa staran
ny dozór, g  .rliwe zajęcie, jako też zupełne pole.-ssenie  
tak w wikcie, jakoteż i we wszystkiem  w całym zakła
dzie, bę ąc ncznciem  wdzięczności przejęci, składają naj
serdeczniejsze podziękowanie.

Prebendarjusee Zakładu.

Niezbędnie potrzebną dla każdego posiadacza 
papierów w artoścow ych je s t

gazeta losowań
„NADZIEJA"

P renum erata  całoroczna na prowincji 
t y l k o  z ł r .  1 ’8 0 .

Z num erem  noworocznym ot,rzvmają 
" b e z p ł a t n i e  w y k a z  w s z y s tk ic h  d o 
ty c h c z a s  w y c ią g n ię ty c h  a  n ie  p o d n ie 
s io n y c h  lo só w  l is tó w  z a s ta w n y c h  o b l i 
g a c ji  1 t . p .

PoMzecliiy ta!eMarz losowali na rot 1888
i innych bardzo ważnych dodatków.

Administracja „ N A D Z O “
we Lwowie ulica Karola Ludwika.

C a ła  w ie d z a  1 m y ś l  le k a r z y  nieustannie 
je s t zwróconą, ażeby zwalczać wielką masę c ie r
pień, które powstają z braku krwi, raehit.is. ka
szlu, chrypki, tuberkulów  itp . Jednym  z n a js ta r
szych środków przeciw tym cierpieniem  je s t eks
tra k t słodowy. Używać należy ekstrak tu  słodowe
go, wyrabianego z dyastazą (bę iącą  właściwie naj- 
skuteczirejs.-.ym m ateria łem ) przez apt. F era . 
S c h  m ie  d a w Cieplicach w cenie 60 ct. i 1 zł.

Dostać można w licznych aptekach.

Otrzymać i ponow nie odzyskać.
Je s t  wielkiej ważności mieć zawsze w pa

mięci ntrzym auie zdrowia, a można to uczynić je- 
dyuia za pomocą dyety i uregulowanego życia. 
Daleko cie-ej odzyskać raz ntracoae zdrowie, 
gdyż niestety bardzo wieln nie używa rzeczywi
stych środków leczenia, które naturę popierać po
winny, co szczególnie orzy cierpieniach n naszych 
nań zauważa sie. Użyć należy tedy środków, któ
re inuym pomagają. „Ponieważ mi użycie W ar
nera „Safe cu r tu pisze A m alia P atscheider w zam
ka St. M arcina koło Ried w Górnei A astrji, — 
moje zdrowie zupełnie wróciło przeto i powinno
ścią moją je s t :>ann najgłębszą wdzięczność wyra
zić. Zużyłam 7 flaszek tego p reparatu , pignłki zaś 
m usiałam  4 miesiące zażywać. Obecnie słabość 
m oja u s tą p iła ; — każdy się dziwi, że wyzdro
wiałam.* — Cena 2 złr. 80 ct.

Składy u pp. Z. R ackera. J .  W swiórakisgo. 
K. M ikolaseha. Główny skład Einhorn, apteka 
(Max F an ta) w Pradze.

3?oclągrl 3role3©"W©-
Podług zegarn lwowskiego, od 1. października 1887 r

Prayjeehali do Lwowa
dniu 10. s tye tn ia  1 8 8 7 :

H oU l F r tmouih i. H. Bodakowiki z Bortnik. H. 
K i*nkow»ki z Krakowa. P  da Saram ate, K. ds Marz i
O. G oldicbm idt z H iispanii. W. G noińiki z Krasna. A. 
Kógler z W iednia. J . Królikowski z Pacykowa.

H o ttl E uropejth i. Dr. M sndelsburg z Krakowa. W. 
B enka a Pieniak. H. Btrizowsr a Jarosławia. K. Jędrzeje-

Da Lwswa przychodzą:

Z Krakowa . . . .  
„ Podwołoczysk . . 
„ Podw. na Podzamoz. 
„ Czerniowieo . . •

Ze Lwswa sdchadzą:

Do Krakowa . . . .  
„ Podwołoczysk . ■
„ Podw. z Podzamcza 
„ Czerniowieo . . .
Przychodzą do S ta

nisławowa :
Ze Lwowa . . . .

OrtatiArWo 7a &łlk.
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GAZETA NARODOWA z Środy 11. Stycznia 1888.

Zarządca dóbr
posiadający k ilkuletnią praktykę, mo
gący się wykazać chlubnam i świa 
dec tw am i, poszukuie posady do za 
rządu dóbr lnb większego folwarku.

Łaskawe zgłoszenia pod adresem 
A. B . —  A d m in is t r a c ja  „G aze ty  
N a ro d o w e j" ,  L w ó w .

4, 3, 2 pokoje W  t  K T O
L e o p o l d a  K o t ł a  a , .

L eśniczy
e g z a m i n o w a n y ,  z 20-letn ią praktyka 
w pierwszorzędnych m ajatkach , zo
s ta ją c y  5 la t u JW . b r. F . W iśniew 
s k ie g o  w K rystynopoln, zm ienia po
sadę z d n ie m  1. m arca br. Łaskawe 
zg ło szen ia : A. M. samoistny gospo 
darz  l a s o w y  w Krystynopoln. 59">

z przynależyteściami,
Ic rsk io , sk le p y , przy ulicach Brąje- 
rowskiej, Kazimierzowskiej, odnajmuej 
Zarząd realności Emila Bertemiliana 
Brajera, Kazimierzowska 37.

• • • • • • • • • • • •

S Skład kawy 
•
J Artura K ościckiego
•  pod godłem

Y

,.i. „ i .  t a w o  Skład i rczsełka W erschetz na W ęgrzech 
P J n a w a -  0feruj4 Bwoje Btare K apellenberger \vin>.

czerwone (Marka 60) opłatnie na w szyst
kie stacje kolejowe po 26 zł. za hektolitr  
Każdy gatunek wedle polecenia i za po
braniem. — 5 kilo na próbki w emal o 
wanych beczułkach po zJr. 2‘50 opłatuie  
za p -braniem pocztowem. 171

I
0s
0ss
0
o
O

komórką, strychem i piwnicą do 
najęcia od 15. stycznia br. 

ulica Kochanowskiego Nr. 15
(dawniej Rury).

SKŁAD FABRYCZNY
f a r b ,  la k ie r ó w ,  p o k o s tó w , cho- 
m ik a l i j ,  k is z e k  g u m o w y c h  1 a r  

ty k u łó w  b ro w a rn ic z y c h
oraz

HANDEL MATERJAŁÓW

Alojzego Hiibnera
L w ó w , n i .  K a ro la  L n d w ik a  1 .1 3

(w lokalnościach niegdyś cukierni 
Rotlendera.)

SPECJALNY HANDEL MIKUŁÓW

do użyta mtfentiip
poleca

Śrót, lotki, kule, kapsle 
Uniwersalne smarowidło na skóry. 
Czernidło i lakier do skór.
Tran rybi do skór.
Tłuszcz do broni.
Podeszwy konopne, filcowe i korkowe.] 
Płaszcze gumowe, nieprzemakalne 

(damskie i męskie).
"Wałeczki do okien białe i brązowe. 
K it i gips do okien.
Lichtarze benzynowe.
Rogóżki kokosowe i żelazne.
Latarki stajenn e i ręczne.
Batogi kompletne i biczyska.
Skórki irchowe do powozów.
Gąbki toaletowe i powozowe.
W agi kuchenne.
Sikawki ogrodowe i do oranżerji. 
Sztalugi i wszelkie przybory malarskie. 
Koneweczki na naftę.
Wszystkie gatunki szczotek.
Hegazy, klysopompy etc.
A r ty k u ły  ch irurgiczne.
Cerata na stoły i podłogę.
Maszyny do korkowania.
Korki i kapsle do flaszek.
Farby olejne i lakiery.
Oliwa do maszyn.
Węże gumowe i parciane.
A rtykuły browarnicze.
Pasy i gurty do maszyn.
Preparata do wyniszczania owadów. 
Masa francuzka i woskowa do podłóg 
Lakier w sześciu kolorach do podłóg 

i wiele innych artykułów, które w 
mym cenniku są oznaczone.

Cenniki na żądanie g ra tis  i franco 
wysyłam.

Wszelkie informacje odw rotn ie udzielam

W E  L W O W I E
C herążezyzn a  1. 23. 

otrzym ał wprost od produeentów  
z Am eryki południowej 

św ieży  tra n sp o rt

gratami siej w śmienitej Ław?
i sprzedaje takową 

po  cenio  h a r to w n e j
we Lwowie 1 k ile  za 2 > ł r . , 

na prowincji:
4 ‘/» kl. 10 z łr. 10 et. franko. 
Odbioreem sad  60 kilo opust.

Ziółka piersiowe
Dr. S^eburgera.

Jedyny ś ro d e k  przeciw choro
bom płneowym, mianowicie : upor
czywym katarom , kaszlowi, zapale
niu gardła, chrypce, zaflegmieniu itp.

P ak ie t 20 ct. w. a. za sfcemnel 
i opakowanie na orowincje o 10 et.. 
*iecej Do nabycia w apt. Z y g m n n  
ta  R u e k e ra  we Lwowie.

KONCESJONOWANĄ

Pracownię sito iaisto
pelecam łaskawym paniom

HELENA DECORDE
u l .  K ra k o w s k a  ] . 8.

Naturalne i czyste

W  N I
fcowo

Centralnej 
PIWNICY WZOROWEJ

zostającej pod nadzorem i kontrolą 
k ró l. w ęg . M in is te r s tw a  h a n d lu  

Białe i czerwone, 
stołowe, deserowe i kuracyjne 

T O K A J E ,
według szczególnych cenników które roz- 

seła  na żądanie i poleca handel

ST. I H I I E I I C U

IINIEMA PRZEMOCZONYCH NÓG!! 
( N i e m a  t w a r d e j  s k ó r y  w i ę c e j !
UNIWERSALNE S M A R O W I D Ł O  NA O B U W I E

p o l e c a

ALOJZY HUBNER LWÓW
U .  K a r o l a  L u d w i k a  1 . 1 3

p a p ie r  T&mmmb ł a y n
6i) la t  p ow od zen ia  są dowodem skuteczności tego środka w leczeniu „katarów, 
irytacji piersiow ych, reumatyzmu, zwichnięć, ran, oparzeń, odcisków i nagniotków  
pomiędzy palcami". 1692

We wszystkich aptekach, llurtow na sprzedaż w Paryżu, 30, ulica St. Merri

Najprzedniejsze pudry do twarzy są

pudry tłuste Leiehnera
o raz

L e i c ł i n e r a  p u d r y  ( t ł u s t e )  ł i e r m e l i n o w e .
Te sławno fabrykaty używane bywają w najwyższych sferach i przez 

pierwszorzędne artystki Sprawiają o n e , iż twarz kwitnąco i m łodociano 
wygląda. — Dostać można w Berlinie, Schiitzenstrasse 31 i po wszystkich  
perfumerjach. Tylko prawdziwe w zamkniętych tygielkach, na dnie których firma 
i marka ochronna są wyryte. Żądać należy zawsze Leiehnera tłu sty  puder.

p raw d ziw ych  fra n cu sk ich  p ap ierków  cy g u reto w y ch

Houblon, Dorobantul, Job, La Patrie, Mais, Panama, Abadie, Cartouche 
w dwóch gatunkach, Persan i t. p. najlepszych gatunków poleca

A N T O N I  G A W Ł O W S K I
p l a c  ] V I a r j a c l t i  1 . 8 ,  1 . p i ę t r o .

H i  Sprzedaję w pudełkach i bez p u d ełek .— Cena za 1000 tutek 1 z ł 20 ct. 
i wyżej. Szanowni odbiorcy z prowincji zamawiający wyżej nad 2000 sztuk, 

nie opłacają kosztów opakowania.
Eównież posiadam na składzie Tutki maszynowe (nieklejone), ja k o te i  

Tutki zwane Yirginla (ze słom ką do ust).

L E I C H ł T E E
parfnm eur - chem ik

liw erant kr. belgijsk . nadwornego teatru.
172 l - «

j a k ' t o  : P e r u T i e n , D ot‘s k in ,  TUffol, 
L i r r e ,  dalei s u k n a  n a  l i b e r j e  i dla. 
s t r a ż y  o g n io w y c h  jakoteż inne g a 
tu n k i to w a ró w  m o d n y c h .

W zory do przejrzenia przesyła się franco, 
n a jle p s z y c h  g a tu n k a c h  Bogato asortowane próbki dla pp. kraw- 

bardzo tanio. eów przesyła się n ie o p ia tn ie .

Skład fabryczny „zum weissen Lamm“ w Bernie (Morawa).

w e L w o w ie ,
wyłączny zastępca dla Galicji

1012

-
V *

F A B B T K A
przednich

h o le n d e r s k ic h  
L I K I E R Ó W

Skład fa b ry czn y :
w e W IE D N IU , I .  K o h lm a r k t  i .
D la dogednośei P. T. Pukliczneśei można tyeh 
rawdziwych likierów nabyć takżo w znanyeh 
andlack zaaczniejszycb. 56 1 - ,*>.

W e Lwowie skład g łęw n y  w  m agazynach P. K.MIKOIASCHA, 
i u w szystkich aptekarzy, fryzyerów  

i m agazynach perfum.

Puder 
ryżowy speoyalnfe

PPZYGOTOWANY Z BIZMUTEM
Frzez Ohio F A T , F ab ry k an ta  Perfum 

PAR Y Ż , Ulica de la Paix, 9, P A R Y Ż

X

WINO za™ PEPTON
G H A P O T E A U T

A p t e k a r z a  w  P a r y ż u

P e p t o n  jest substancja wytworzony przez strawienie 
mięsa wołowego za pośrednictwem pepsyny, jakoby przez 
działanie samego żołydka. Tym sposobem karm i się chorych, 
ozdrowieńców i osoby cierpiyce na a n e m ią ,  o s ł a b i o n e  w  sku
t e k  CHRONICZNEGO NIEDOSTATECZNEGO I MOZOLNEGO TRAWIENIA, 
MAJĄCE WSTRĘT DO POKARMÓW, DOTKNIĘTE GORĄCZKĄ, DIABETEM, 
SUCHOTAMI, DYSENTERYĄ, CHORYCH NA RAKA, WĄTROBĘ i ŻOŁĄDEK.

S k ł a d y  w  P a r y ż u , 8 ,  u l ic a  V i v ie n n e  i w e  w s z y s t k ic h  a p t e k a c h .

♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦•♦♦♦♦♦♦«
We Lwowie w aptekach pp. Mikolascha, Wewiórskiego,

10
>0000000000000000
Ruckera i Sklepińskiego.

t ': : Sic

m m e m  a  a r  i  j e
u czen n ica  W ortha.

Polskie wydanie
E m i l a  U l .  E n g T a

c. k. uorzyw. patentowanego
170 1

5 NŻDKA KROJU fastitp
eo W :  ułatwionym sposobem

według najnowszego systemu paryskiego.
Cały kur* trwa 1 m iesiąc, codziennie po 2 godziny. 

Przyrządów żadnych nie trzeba prócz papieru rysunko- 
wego i miary certymetrowej 

Każda uezenniea wykończa jedną suknię kom pletnie  
i dwa stan ik i, jeden zm niejszony, drugi powiększony. 

O a ł y  b u r a  k o a s t u j a  X O  » ł r .  
Zapisywać się można codziennie od godz. 3 —6 pop o łu d .• 

Lekcje w domach prywatnych przyjmuję po 1 złr. 
za godzinę od jednej osoby, po 1 z ł. 50 ct. od dwóch osób.

C l l c a  S y k f l t t i f tk a  I. 3 1 , p a r t e r .

W

Prof. Dr. K em m ericha
Ekstrakt mięsny 

i bulion
p o le c a  s ię  ja k o  n a js m a c z n ie js z y , 
o ra z  u z n a n y  z a  n a j le p s z y  i n a j t a ń 

sz y  ś ro d e k  p o ż y w ie n ia .
Zapasy znajdują się we I/wouńe u pp. Piotra M ikolascba i Zygmunta Ruckera 

aptekarzy i w h&ndlaeh pp. St. M arkiewicza, Stanisław a W ojciechowskiego, 
Karola Bayera i F . W K rólikowst iego.

IALEKDARZA PODKŁADKOM
(Przez c. k. przywilej (patent) od w szelkiego naśladownictwa zastrzeżony).

N ajpraktyczniejsia podkładka bibnłowa połączona z kalendarzem  notat 
kow ym , niezbędna dla każdego binrka.

Ten kalendarz składa się  z 26 kart 
silnej, wybornej bibuły, na których po 
14 dni , kalendarza ■ wolnem miejscem  
na notatki się snajduje. Każda karta jes> 
w lsw ej stronie dziurkowana (perforow* 
na) aby ją po upływj* każdych J4 dn 
odłączyć m ożna; — również karty są 
w ten sposób z sobą p o łą czo n e , ie  n» 
każdy dzisń roku też peprzeduio można 
uwagi not"W.ć.

Drukiem i nakładem

Emila M. Engla, Wiedeń
I, SiMerag, DeascŁmeisterplatz 2,

W ysyłka za pobraniem pocztowem,Cena za sztukę złr. L50.

M O LLA proszki seid lick ie.
Tylko prawdziwe,

jeżeli na każdej etykiecie pudełka wydrukowany 
je st  o r z e ł i A. M olla  firm a pomnożona.

Niei&wodna skuteczność lec in ic ia  tych prosz
ków przeciw najuporczywszym e ier (,ieniom  ż o łą d 
k a , spodn ich sz ę śc l c ia ła , przeciw kurezon żo
łądka, zaflegm ieniu, zgadze, przeciw z a tw a rd zen iu , 
przeeiw eierpisniom  wątroby, k on gcstjom  k r w i,  
hemoroidom i najrozm aitszym  ehorobom kobiecym, 
spowodowała od przeszło kilkadziesiąt la t coraz 
p ię k n e  rozpowszechnienie.

i/Ę ?  F a łs z y w e  w y ro b y  będą są d o w n ie  śe ifa n e .
Cena zapioezętowanego oryginalnego pudełka 1 złr. w. a.

Wódka francuska i sól Molla
J ako W cler*»-»  no leesenia  go.Cen, reumatjrzmn, wszelkiego rodzaju rw ania  członków i para

I i iu  ol* •/«.» u .  " i  ■ -o o w ;  - rm ie  o k ł a d ó w  na wszelkie  skaleczenia,  w wypadkach zapalenia  i na  wrzody 
W ew nątrz!  zmię-jiańa » w - d \  przeciw nagłej słabości,  wym iotom , kolkom i rozwolnieniu.

F l a n o K a  ■  d o k ł a d n y m  o p t a o m  O O  o t .
Tylko prawdziwa, jeżeli każda flaszka saopatrzona jest w  podpis i znak ochronny Molla.

Olej tranowy HI. Krohn & Comp.
ków jedynie o ipowie.ini do leczniczego użytku. — Flaszka z opisem użycia kosztuje 1 złr. w. a .

Główny sk ład  w ysyłek u A, MOMi c. k. dostawcy nadwornego, Wiedeń, Tuchlauben.

N o w o  u r z ą d z o n y

HANDEL

1541

H E R B A T Y
chińsko-rosyjskiej

we Lwowie, plao Marjaoki L
poleca zbioru majoweg j :

/ ,  kilo Peceo 
Karawanowa 

.  najprz. 
Gumpow per. 

n przed.

kito Congo Nr. 1. z ł. 1 60  
Souchoug czarna „ 2. „ 2-— 
Souchong czarna 

zbiór majowy . 3 .  „ 3-—
Kaysow . . . .  4.  „ 4 —

Molange de I.ond. .  5 . .  4 —

Wy8iowkl herbaciane *|» kilo z lr. 130 — z najlepszych h e rb a t złr. TGO
Zamówienia z prowincji w ysyła się odwrotną pocztą. Opako

wanie nie liczy  się.

J 1 K  I H K 1 O T I C 2
p o l e c a

w y p r ó b o w a n e  i  n i e z a w o d n e  ś r o d l c i  
K o s m e t y c z n e  

odszczególnione 7 medalami zasługi i 2 dyplomami uznania.

lA /nrid i t o ń c lr a  zapobiega tworzeniu Bię łup ieżu na g łow ie, ożywia, 
,V 0 U a  utrwaia barwę i połysk włosow. Flakon 80 et.

Olejek chino-taninowy. w ło só w . Już po użyciu jednej 
flaszki można spostrzedz skutek — (jena 1 zł. '20 et.

Esencja miętowa do płukania ust, £m?/gr £
rzeźwiająeego smaku i zapachu, bardzo korzystnie w p ły w a  na d z ią s ła  
i zęby — Flakon 50 ct.

Proszek roślinno- alkaliczny, { L cf f i f Pt ało w ą
białość, usuwa kamień i kwasy, które sprowadzają ból i próchnienie zębów 
Pudełko 30 i 60 c t. ______________

OKIE.NTAlINA (pudr płynny)
nadaje twarzy piękną i przyjemną białość, odświeża płeć i  konser./n is. 

Ceua 1 złr., gąheczka 10 ct.

B i a ł e  i  p i ę k n e  r ę c e !  !
otrzymuje się po k i l k u r a z o w e m  n a t a r c i u

K R E M E M  R O Ś L I N N Y M
słoik 80 centów

GRYSIK toaletowy do mycia rąk
dla wydelikatnienia zgrubiałego naskórka. Pudełko 25 ct.

Proszek do czyszczenia paznogei
dla nadania białości, różowego odcienia i pięknego połysku, 

i udełkn 25 ct.

Nabyć można we LW O W IE w sklepach w łasnych: ul. Koper
nika 1. 3, hotel Europejski i ulica H alicka róg W ałowej. W  K RA 
KOW IE Sukiennice 1. 20. W CZERNIOW CACH Rynek 1. 2, 

oraz we wszystkich pierwszorzędnych sklepach i aptekach.

ić, któ
U

mować, które opatrzone są
n <  , w y r a ź n ie  żądać  

i podpisem. "
(dać p reparatów  M OLLA i te tylko przyj-

S k ła d y  w e  L w o w ie :  J. Baiser apt., 7ygm . Rucker apt., St. M arkiew icz; w B i a ł e j :  
B r o d a c h ;  M, Kulak, i A Reder apt.; n  . -

____________j _ _ Erich Keler apt
w C * e r n i o w c a c h : J .  Schn r ch , c! A lth apt.; w C z e r t k o w i e ;  

Ldg. Nosa apt.; w G ó r a h o m o r a :  A. Botezat apt., w H u s i a t y n i e :  W. Cserski apt.; w J a r o s ł a w i u  
J. Rohm i L. W isłock i apt., w K a m  i o n c e S tru n  : C. Piepes apt., w K o ł o m y i :  Jan Sidorow ie*, E. Stenzel; 
apt., w K r a k o w i e :  W. Redyk apt., K. W iszniew ski apt., w M i e l n i c y :  M ish. Krokowski apt., w N o w y  ra 
S ą c z i :  W. F ilip e k , R . Jakubowski apt., w N o w y m  T a r g u :  K. L aur, apt., w P e d w o ł o c z y s k a c h :  
G. M oraw eti, w P r z s m y ś l u :  F . N a h lik , A. Mańkowski apt., w P r z e m y ś l a n a c h :  E. Baranowski apt., 
w R z s s z o w i e :  J. Schaitter & Comp. i J. A. Karpiński apt.; w S a m b o r z e :  J. A leksiew icz apt., C. Ma- 
reseh apt.; w b e r e c i e :  J. D em pniak , W. Linde apt., w S o k a l u :  E. W ysociański apt.; w 8 o l k a :  Jędrzej 
G ain a , w S t a n i s ł a w o w i e :  Alb. Am irowioz apt., A. B e ill apt.; w S t o r o i y ń e n :  Ph. F iillenbaum  apt., 
w T a r n o p o l u :  E, Frantz, F. Jam rogiew icz, aptekarz, w T a r n o w i e :  W. Mtlldner & Comp., W ieriysk i 
w W a d o w i c a c h :  K. F id erk iew icz; w Z b a r a ż u :  J. Sh sserm ann; w Z ł o c z o w i e :  F .  P sttesch  aptekarz.

3092 7—?

K O N F E K C JA  DLA DAM
(modele paryskie) a mianowicie:

suknie ślubne, balowe i wizytowe, 
kostiumy, paletoty, dolmany, płaszcze, prochowniki itp wierzchy do futer

p o l e c a , :  A

NIGAZYW SCIIAVERÓ V
W E  L W O W I E

W y d a w c a  i odpow iedzialny  red a k to r  Ju liu sz  S tarkel. P a p ie r  z fab ryk i O zerlańskiej. Z  d ru k a rn i i litografii P ille ra  i Spółki. (T elefonu N r. 174 A.)


